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Zbliża się termin rozruchu „pięćsetki" w elektrowni: „Kozienice”.; 
Kilka dni temu odbyła się próba sprawności palników mazutowych I 
dla pierwszego w kraju bloku o mocy 500 MW. Na zdjęciu: pod- 
czas sprawdzania automatyki sterowania zdolnego nastawni głów­

nej.
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sport
Prezydent Francji przebywał w Polsce

Pomyślnie rozwija się
współpraca polsko-francuska

Lech - Szombierki 2:2 (1:2)
Sprawiedliwy 

podział punktów
Rozegrany wczoraj na Dęb- 

cu mecz piłkarski o mistrzos­
two I ligi między Lechem i 
Szombierkami Bytom zakoń­
czył się remisem 2:2(1:2). Bram 
ki dla Lecha zdobyli: Kasalik 
w 41 min. i Skurczyński w 69 
min. dla Szombierek: Ogaza w 
5 min. i Nagiel w 36 min. Sę­
dziował Ogarzewski z Łodzi. 
Widzów 7000. Zespoły wystąpi­
ły w następujących składach:

TECH: Mowlik, Gut, Szewczyk, 
Barczak, Justek, Napierała, Kasa­
lik, Milewski (od 28 min. Szpaków 
ski) Piekarczyk (od 67 min. Skur- 
czyński), Chojnacki, Okoński.

SZOMBIERKI: Surlit, Sośnica, 
Mierzwiak, Włodarczak, Wojto­
wicz,, Sobol, Byś, Janik, Herisz 
(cd 71 min. Sroka), Ogaza, Nagiel.

Deszczowa pogoda oraz słabe 
wyniki jakie ostatnio osiągali 
piłkarze Lecha sprawiły, że na 
trybunach dębieckiego boiska 
zjawjlo się mniej niż zwykle 
TtTbłteńóśći. Ci jednak, którzy

Dokończenie na str. 6

MS w siatkówce

Polacy w trudnej
grupie półfinałowej

Po trzeciej serii spotkań eluni 
Mfyjiych mistrzostw świata w 
siatkówce mężczyzn wyłoniono 
1’ zespołów, które uczestniczyć be 
óa w rozgrywkach półfinałowych. 
z grona drużyn prezentujących 
"ysoka klasę, odpadli tylko siat 
wrze Rumunii przegrywając w 
decydującym o awansie meczu 
grupy eliminacyjnej „F” z Cze­
chosłowacja 2:3.

Bo półfinałów awansowały — 
Półfinał f: ZSRR. Brazylia. Wło- 
thv. ChRL. Bułgaria. NRD: nół 
f!’al ii; Polska, Meksyk. Kuba. 
Japonia. Korea Płci.. CSRS.

..Polski półfinał” jest znacznie 
irudniejszy. Jedynym słabszym ze 
snofom jeSf Meksyk, a wśród 
KI“sciu drużyn znalazły sie aż 
Jrzv spośród finałowej czwórki 
5rzł'*L; olimpijskich w Montrea-

Spotkania półfinałowe odby- 
sie będą systemem ..każdy z 

hazrjyna” z zaliczeniem wyniku 
'"'■czn 2 elłnrnacji. (PAP)

B. Krupa wygrał
Rajd Wisły

F bardzo trudnych warunkach 
“'fosforycznych (mgła i ulewny 
Wzcz) rozegrano XXVII Samo- 
Jhoóowy Rąjd Wisły. będący 
‘Warta eliminacją rajdowych mi 

srzostw Polski.
•tajdowcy mieli do pokonania 

jasę długości 785 km. w tym dwie 
Próby górskie (nocną i dzienną)

a trasie Wisła — Kubalonka i pró 
prędkości górskiej Jaszowiec 

'■Równica oraz 79 km odcinków 
palnych.
"'odług nieoficjalnej punktacji 

'Piieralnnj w rajdzie triumfowa- 
J załoga Błażej Krupa — Piotr 
;'.'jtkowski z olsztyńskiego Sto- 
llu na „Renault Alpini” 1500 

hraed załogą Jerzy Łansberg — 
Unusz Szaing na „Oplu” (ĄP 
^(szawa) oraz Tomaszem Ciecie

’ Jackiem Różańskim
1 Warszawa) na „Fiacie 125 p” 
16 h. <P AP)

trzecia porażka
hokeistów CSRS

meczu hokeja na lo- 
ul 0 Puchar „Rudeho Praya” ho 
z CSRS przegrali w Pradze 

a 4:5 0:2- 2;3) Bramki
,/oyl-: dla CSRS — Jiri Navak 
5, U<w i i 20 min.), Stastny w 
Zfon1, ' Cernik w 54 min., a dla 

- Malcew — 2 (w 36 i 50 
Pictrcw - 2 (w 41 i 48 

laJ> i Fetisow w 39 min. (PAP)

Na zaproszenie I sekretarza 
Komitetu Centralnego Polskiej 
Zjednoczonej tartij Robotni­
czej, Edwarda Gierka, wysto­
sowane w ithieniu najwyż­
szych władz Polskiej Rzeczy­
pospolitej Ludowej, prezydent 
Republiki Francuskiej Valery 
Giscard d’Estaing przebywał z 
wiz, tą w Polsce w dniach od 
23 do 24 września 1978 r.

Prezydentowi towarzyszył 
Jean Francois Poncet — 
kretarz generalny urzędu 
zydenta.

se- 
pre

.Spotkanie przywódców obu
krajów, Edwarda Gierka i 
Valery’ego Giscard d’Estaing, 
przebiegło w atmosferze oso­
bistej przyjaźni i wzajemnego 
zaufania.

W toku wizyty w Polsce z 
prezydentem Francji spotkali 
się również: przewodniczący 
Rady Państwa Henryk Jabłoń 
s-ki oraz wiceprezes Rady Mi 
nistrów Mieczysław Jagielski, 
który współprzewodniczy Pol-

Zakończenie rozmów
polsko-benińskich

23 bm. dobiegła końca ofi­
cjalna wizyta w Polsce człon­
ka Biura Politycznego KC Par 
tli LudoWo-Rewolucyjnej, mi­
nistra spraw zagranicznych i 
współpracy Ludowej Republi­
ki Beninu — Michela Alladaye. 
Stał on na czele delegacji par- 
tyjno-rządowej swego kraju, 
która od 20 bm. przebywała w 
Polsce. Była to pierwsza na 
tym szczeblu wizyta w stosun­
kach dyplomatycznych Polski 
z Beninem i stworzyła podsta­
wy do rozwoju współpracy 
między obu państwami i naro­
dami. W sobotę po południu 
delegacja opuściła Warszawę. 
W ostatnim dniu wizyty przy­
jęty został wspólny komuni­
kat.

Przed południem zakończyły 
się w MSZ rozmowy plenarne 
które prowadzili kierownik 
MSZ, wicemin. Józef Ćzyrek i 
min. M. Alladaye.

Podpisano protokół o współ­
pracy między Polską Zjedno­
czoną Partia Robotniczą a Lu- 
dowo-Rewolucyjną Partią Be-
ninu.
•kach 
ment 
skiei

Ten pierwszy w stosun- 
międzynartyjnych doku- 
podnisał ze strony pol- 
kierownik Wydziału Za- 

graniczneao KC PZPR — Wa­
cław Piątkowski.

Parafowano również umowy 
o współpracy gospodarczej i 
handlowej oraz wymiany kul­
turalnej. (PAP)

70 rocznica 
urodzin P. Dąbka

23 bm. przypadała 70 rocz­
nica urodzin wybitnego dzia­
łacza partyjnego i społeczne­
go, odznaczonego Orderem Bu 
downiczych Polski Ludowej, 
posła na Sejm — Pawła Dąb­
ka.

Z tej okazji jubilat otrzymał 
list gratulacyjny od I sekreta­
rza KC PZPR Edwarda Gierka 
z najlepszymi życzeniami dal­
szych osiągnięć w pracy, spo­
łecznej i wszelkiej pomyślno­
ści osobistej. (PAP) 

sko-Francuskiej Komisji d.s. 
Współpracy Gospodarczej.

I sekretarzowi KC PZPR to 
warzyszyli: sekretarz KC 
PZPR Ryszard Frelek i kie­
rownik Kancelarii Sekretaria­
tu KC PZPR Jerzy Waszczuk.

Podczas spotkania w Polsce 
obaj przywódcy dokonali 
wszechstronnego przeglądu 
wszystkich zagadnień będą­
cych przedmiotem wspólnego 
zainteresowania Polski i Frań 
cji.

Edward Gierek Yalery
Giscard d’Estaing potwierdzili 
z satysfakcją, że polsko-fran­
cuskie stosunki dwustronne 
rozwijają się dobrze, zgodnie 
z postanowieniami karty za­
sad przyjaznej współpracy z 
dnia 20 czerwca 1975 r.. a tak­
że innych prozumień zawar­
tych między obydwoma kraja 
mi.

Obaj mężowie stanu dużo 
uwagi poświęcili rozwojowi 
współpracy gospodarczej mię­
dzy Polską i Francją. Wyrazili

Inauguracja nowego roku
kulturalno-oświatowego w Kaliszu MA IAISI

Poprzedzona licznymi impre 
zami „Włókniarskiej Jesieni 
Kulturalnej” odbyła się w so­
botę w Teatrze im. W. Bogu­
sławskiego w Kaliszu woje­
wódzka inauguracja nowego 
sezonu kulturalno-oświatowe­
go. W uroczystości z udziałem 
kierownika Wydziału Kultury 
KC PZPR Bogdana Gawroń­
skiego oraz przewodniczącego 
ZG Związku Zawodowego Pra 
cewników Kultury i Sztuki 
Mariusza Dmochowskiego i go­
spodarzy województwa z I se­
kretarzem KW PZPR Jerzym 
Kusiakiem i wojewodą kalis­
kim Zbigniewem Chodyłą uczę 
stniczyli również przedstawi­
ciele kierownictwa resortu kul 
tury i CRZZ oraz zasłużona 
działacze i pracownicy placó­
wek kulturalnych z całego re­
gionu.

Bogate tradycje kulturalne 
Kalisza przypomniał zebranym 
wicewojewoda kaliski Andrzej 
Wasilewski, omawiając rów­
nież współczesną działalność, 
dokonania i inicjatywy. O no­
wej formie inauguracji tego-

8000 uczestników
centralnego rajdu 

„Szlakami Lenina*1
24 bm. w Zakopanem zakończył 

się XXIII Centralny Międzynaro 
clowy Turystyczny Rajd Przyjaź­
ni „Szlakami Lenina”. Na me­
cie tej największej w Europie je 
siennej imprezy turystycznej, na 
stadionie pod Wielka Krokwią za 
meldowało się blisko 8000 uczest 
ników rajdu z całego kraju oraz 
kilkusetosobowa grupa turystów z 
Belgii, Czechosłowacji. Jugosławii. 
NRD i Związku Radzieckiego. Naj 
więcej bo około 7 tys. turystów 
wędrowało tatrzańskimi bes-
kidzkimi szlakami.

W czasie imprezy kończącej te 
coroczny rajd „Szlakami Lenina” 
rozdano nagrody Główne nagro 
dy — puchary CRZZ — otrzymali 
turyści z kombinatu Huta im. Le
nina Krakowie, puchar
PTTK — Zakłady Przemysłu Me­
talowego H. Cegielski z Poznania.

W dotychczasowych 23 rajdach 
„Szlakami Lenina” wzięło udział 
ponad 150 000 turystów z c-łego 
kraju rraz z wielu państw Euro­
py. (PAP) 

oni wolę dalszego jej pogłębia 
nia i rozszerzania — zwłaszcza 
w kierunku małych i średnich 
przedsiębiorstw oraz w nie­
których wybranych dziedzi­
nach — jako szczególnie waż- • 
nego czynnika pomyślnego roz 
woju całokształtu przyjaznych 
stos uników polsko-francuskich.

Dokonując przeglądu aktual 
nych problemów międzynaro­
dowych, Edward Gierek i 
Valery Giscard d'Estaing pod 
kreślili wielką wagę, jaką oba 
kraje przywiązują do umacnia 
nia i pogłębiania odprężenia 
w Europie j święcie. Podkre­
ślili oni znaczenie, jakie Pol­
ska i Francja przywiązują do 
praktycznego wcielania w ży­
cie wszystkich zasad i posta­
nowień aktu końcowego 
KBWE w celu umacniania pro 
cesu odprężenia, który powi­
nien być kontynuowany.

Obaj mężowie stanu pod­
kreślili również, że konieczne 
jest Półbżenie kresu ilościowe 
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rocznego sezonu kulturalnego 
poinformował natomiast prze­
wodniczący WRZZ Tadeusz 
Berczyński.

Zasłużeni działacze kultury 
udekorowani zostali odznacze­
niami państwowymi oraz bran 
żowymi i regionalnymi.

Tego samego dnia Bogdan 
Gawroński spotkał się z przed 
stawicielami środowisk artys­
tycznych i placówek kultural­
nych w kaliskim Domu Przy­
jaźni, Podczas tego spotkania z 
udziałem gospodarzy woje­
wództwa sekretarz KW PZPR 
Zbigniew Bieniek przedstawił 
dotychczasowy stopień realiza­
cji nrogramu rozwoju kultury 
w Kalisłpiem uwzględniające­
go wszystkie środowiska i ad­
resowanego do wszystkich mie 
szkańców regionu.

W uznaniu zasług dla rozwo 
ju kultury tego regionu Bog­
dan Gawroński udekorowany 
został odznaką „Za Zasługi w 
Rozwoju Województwa Kalis­
kiego”. przyznaną mu uchwa­
łą WRN w Kaliszu. (paf)

ITkrótko 4- krótko + krótko + krótko f krótko
I._____________________________________________

Odznaczenie Radoszyc
Gmina Radoszyce (woj. kielec­

kie) odznaczona została Orderem. 
Krzyża Grunwaldu II klasy nada 
cym przez Radę Państwa za wy­
bitny udział mieszkańców w wal 
kach podczas okupacji oraz 
wkład w umacnianie władzy 
dowej.

Bałtyk morzem pokoju

lu-

23 bm. w Sali Białej Ratusza 
Głównomiejskiego w Gdańsku za­
inaugurowane zostały 2-dniowe 
obrady międzynarodowego semi­
narium esperantystów „Bałtyk 
morzem pokoju” W pracach se­
minaryjnych bierze udział około 
100 działaczy ruchu esperanckie- 
go z Bułgarii, Czechosłowacji, 
Finlandii. NRD, Szwecji, RFN, Wę 
gier i Polski.

Kandydatura Portugalii
Portugalski minister spraw za­

granicznych C. C. Gago oświad­
czył w sobotę odlatując do Nowe 
go Jorku na sesję ONZ. że Portu

Rozpoczyna się XVI rondo
rokowań wiedeńskich

Dzisiaj rozpoczyna się XVI 
runda rokowań 19 państw w 
sprawie wzajemnej redukcji 
sil zbrojnych i zbrojeń w Euro 
pic środkowej. Dyplomaci re­
prezentujący państwa Ukła­
du Warszawskiego i kraje na­
leżące do NATO nawiążą 
nieformalne kontakty, aby w 
czwartek 28 bm. spotkać się 
na 179 posiedzeniu plenarnym. 
Zainauguruje ono formalne ne 
godjacje po przerwie letniej, 
która trwała od 19 lipca, kiedy 
to odbyło się kończące XV 
rundę 178 posiedzenie.

Rokowania 19 państw w 
Wiedniu toczą się od 30 paź­
dziernika 1973 r., a ich celem 
jest umocnienie bezpieczeń­
stwa i stabilności w Europie 
środkowej przez obniżenie 
koncentracji wojsk i zbrojeń 
w tym rejonie do niższego po 
złomu liczebnego.

Medale dla kolejnych laureatów
konkursu i „Gazety

WRACANIE
W ubiegłą sobotę kolejni 

laureaci konkursu „Głosu Wiel 
kopolskiego” i ,,Gazety Zachód 
niej” ogłoszonego pod hasłem 
„NA WSI DZIAŁANIE” otrzy 
mali „MEDALE ZA INICJA­
TYWĘ”. Tym razem reprezen 
towali oni wieś konińską.

Medale wręczone zostały w 
Kościelcu, na tradycyjnej uro 
czystości dożynkowej, jaka od­
była się w siedzibie Wojewódz

gaiła przedstawi swą kandydaturę 
na członka Rady Bezpieczeństwa 
na lata 1979—80.

Targi Książki we Wrocławiu
23 bm. w gmachu „Domu Tech 

nika” we Wrocławiu rozpoczęły 
się piąte z kolei Targi Książki. 
Bierze w nich udział 29 krajo­
wych wydawnictw.

Obrady w Sztokholmie
XXVII zjazd szwedzkiej Socjal­

demokratycznej Partit Robotni­
czej rozpoczął obrady w Sztokhol 
mie. 350 delegatów uczestniczą­
cych w zjeździe omówi stanowis­
ko partii wobec problemów gos­
podarczych. społecznych i poli­
tycznych kraju oraz niektóre kwe 
stie międzynarodowe, a także w 
bierze organy kierownicze part;'.

Doroczna sesja MAEA
W Wiedniu zakończyła

roczna konferencji c.
Międzynarodowej Agencji

° do- 
g .-moi 
norgli

CAF — fot. Stan |

XV runda rokowań wiedeń 
skich została zgodnie określo­
na przez obie strony jako in­
teresująca i owocna. Stało się 
tak przede wszystkim dzięki 
nowym, daleko idącym prepo- . 
zycjom ZSRR, CSRS. NRD, i! 
Polski, które znacznie przy-. 
bliżyły stanowiska stron wo- 
bec kluczowych kwestii roko­
wań. i

Obserwatorzy w Wiedniu do 
liczyli się zbieżności aż w kil­
kunastu punktach. Do najważ­
niejszych zaliczają zgodę obu 
stron, aby docelowym punk- - 
tern procesu dwufazowych re­
dukcji było osiągnięcie liczeb 
nego parytetu wojsk obu so­
juszów w strefie Europy śród ■ ’ 
kowej na poziomie po 900 000 
ludzi, w tym po 700 000 w si­
łach lądowych. Zgodzono się 
także, aby te jednakowe pula 
py miały charakter kolektyw- 

(PAP)ny.

kiego Ośrodka Postępu Rolnicze 
go, który jest także laureatem 
naszego konkursu. Wyróżnio­
ny on został za duży wkład 
pracy w organizację pierw­
szych w kraju gminnych ośred 
ków postępu rolniczego oraz 
za efektywne wdrażanie do 
praktyki rolniczej najbardziej 
nowoczesnych metod gospoda 
r o wania.

Medalem za inicjatywę wy­
różniona została również mło­
da Spółdzielnia Produkcyjna 
Behiy, która od chwili powsta 
nia, nie czekając na inwesty­
cje, przystąpiła do organizowa 
nia hodowli trzody chlewnej i 
bydła, przystosowując do tego 
stare budynk.i inwentarskie. 
Poza tym zainicjowała i wiele 
wysiłku włożyła w rekultywa 
cję nieuprawianych od lat i 
zd e wast o w an yc h g r unt ó w.

Trzeci medal odebrały przed 
stawiciełki wsi Janów Olcndry 
przyznany za szereg inicjatyw 
w zakresie produkcji, zwłasz­
cza zwierzęcej i uzyskanie 
przez wszystkie gospodarstwa 
wysokiego stopnia specjaliza­
cji. Wieś jest nieduża, ale pod 
względem dostaw żywca i zie 
miopłodów należy do czołów­
ki w gminie Strzałkowo i ca­
łym województwie, (es)

Atotnowej (MAEA). Obrady kon­
centrowały się wokół problemów 
współpracy w dziedzinie pokojo­
wego wykorzystania energii ato­
mowej.

Porozumienie USA — RFN
W stolicy RFN poinformowano 

o podpisaniu rządowego porozu­
mienia między Stanami Zjedno­
czonymi a Republiką Federalną 
Niemiec, przewidującego rozmiesz
czenie w pobliżu Bremy brygady 
czołgów armii amerykańskiej a 
także udzielenie tym fo-macjeu 

str cnywojskowym poparcia 
RFN.

Anulowanie układu
Jak 

rząd
donoszą z Rio de Janeiro 

brazylijski anulował układ.
o pomocy wojskowej między Bra 
zyhą a Stanami Zjednoczonymi. 
Porozumienie to było zawarte w 
13. 2 roku. Decyzja rządu Brczy- 
lii, zdaniem obserwatorów, zosta 
la podjęta w związku z próbami 
USA mieszania się w sprawy we­
wnętrzne tego kraju.
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To był oczywiście przy­
padek, że w tym sa­

mym wydaniu gazety zna­
lazły się owe trzy informa­
cje. Pierwsza dotyczyła 
spotkań naszego kosmonau­
ty, druga — powrotu tra­
wlera „Szczytno” z półrocz 
nej podróży badawczej na 
ocean, trzecia — rozpoczę­
cia w Warszawie międzyna­
rodowej konferencji polar­
nej. Nie przypadek nato­
miast wiąże te fakty w pew 
ną — refleksyjną — całość.

Oto Polak powrócił z Kos 
mosu, dokąd w radzieckiej 
rakiecie zawiodła go potrze 
ba polskiej nauki. Kraj 
nasz stal się w ten sposób 
jednym z nielicznych, w
świecie członków
kosmicznego”.
„Szczytno” —

„klubu 
Trawler

posłaniec nau
li i gospodarki morskiej na 
otwarty ocean — badał tam 
możliwości i metody poło­
wów, na mocy porozumie­
nia pięciu państw socjalis­
tycznych, zainteresowanych 
poszukiwaniem nowych re­
zerw żywnościowych. I owa 
konferencja: Polska*, jako 
gospodarz imprezy, przed­
stawia swe osiągnięcia i 
dalszy program badań po­
larnych. Nasz kraj, członek 
również nielicznego „klubu 
antarktyczne go”, zabiera 
głos w sprawach właściwe­
go spożytkowania zasobów 
mineralnych kręgu polar­
nego.

Te fakty łączy wspólny 
mianownik. Polska, pokonu 
jąc bieżące trudności swe­
go rozwoju, nie szczędzi wy 
sitków dla pomyślnego kształ 
towania swego bytu i in­
nych krajów. To dobrze. To 
znaczy, że teraźniejszość nie 
przesłania nam przyszłości. 
Coraz bardziej pomocny i 
nieodzowny jest w tym 
udział naszej nauki, której 
dorobek liczy się w święcie. 
Zaznaczamy w ten sposób 
nie tylko swoja obecność, 
ale i aktywność — w roz­
wiązywaniu własnych i 
ogólnoświatowych proble­
mów. Takie widzenie przy­
szłości daje powód do du­
my, zyskuje szacunek u in­
nych.

zs

Aktywny udział polskich naukowców
w badaniach antarktycznych

23 bm. w Warszawie zakoń­
czyła się dwudniowa między­
narodowa konferencja nauko­
wa poświęcona aktualnym pro 
biemom badań polarnych. W 
spotkaniu, zorganizowanym 
przez Komitet Badań Polar­
nych Polskiej Akademii Nauk, 
uczestniczyli wybitni uczeni z 
Australii, Belgii, Japonii, Nor­
wegii, USA, ZSRR i Polski.

W toku konferencji dokona­
no przeglądu wielu problemów 
badawczych z zakresu nauk o 
Ziemi i nauk biologicznych w 
odniesieniu do regionów po­
larnych.

Jak poinformował dzienni­
karza PAP przewodniczący Ko

mitetu Badań Polarnych PAN 
— prof. Adam Urbanek — w 
opinii większości uczestników 
warszawskich obrad najodpo­
wiedniejsza forma badań po­
larnych sa zintegrowane, inter 
dyscyplinarne programy ba­
dawcze — narodowe lub mię­
dzynarodowe. Uczeni podkreś­
lali, iż wykorzystywanie zaso­
bów naturalnych regionów po­
larnych wymaga lepszego zro­
zumienia mechanizmów funk­
cjonowania całego środowiska 
naturalnego tych obszarów i 
dokładnej oceny skutków eko­
logicznych takiej działalności 
człowieka. Dano wyraz zgod­
nemu przekonaniu o koniecz-

ności prowadzenia w Arktyce 
i Antarktyce badań podsta­
wowych; badania antarktyczne 
prowadzone z pokładów stat­
ków i na stacjach kontynental 
nych powinny być uzupełniane 
pracami badawczymi podejmo 
wdanymi w stacjach nadbrzeż­
nych. a badania kontynentu 
Antarktydy — wspomagane ba 
daniami strefy przybrzeżnej, 
gdzie dokonują się najważniej­
sze procesy życiowe. Zwróco­
no w ten sposób uwagę na 
znaczenie polskiej stacji ba­
dawczej im. Henryka Arctow- 
skiego na Wyspie Króla Jerze­
go. (PAP)

mu

Pomyślnie rozwija się
współpraca polsko - francuska
Dokończenie ze itr. 1

i jakościowemu wyścigo- 
zbrojeń i doprowadzenie

naszym kraju na zaproszenie! 
sekretarza KC PZPR Edwarda 
Gierka.

do rzeczywistego rozbrojenia, 
uznając prawo każdego naro 
du do zapewnienia własnego 
bezpieczeństwa. Wymienili oni 
poglądy na temat środków 
prowadzących do osiągnięcia 
tych celów.

Spotkanie przywódców obu 
krajów upłynęło w duchu tra 
dycyjnej przyjaźni, łączącej 
narody Polski i Francji.

☆

Wizyta M. Bzura 
w Związku Radzieckim

W dniach od 18 do 23 bm. 
w Związku Radzieckim prze­
bywała z oficjalną wizytą
przyjaźni na zaproszenie
ministra obrony ZSRR, mar­
szałka Dymitrija Ustinowa — 
delegacja wojskowa CSRS, z 
ministrem obrony narodowej 
CSRS, generałem armii, Mamti- 
nem Dzurem.

Głównym tematem rozmów 
delegacji wojskowej CSRS w 
Związku Radzieckim było dal­
sze umacnianie przyjaźni i 
wszechstronnej współpracy mię 
dzy siłami zbrojnym, obu kra-
jów armiami wszystkich
państw członkowskich Układu
Warszawskiego. (PAP)

Konferencja w Addis Abebie
Przeciw reakcji 

i imperializmowi
W stolicy EtiopH opublikowano 

tekst deklaracji uchwalonej nrzez 
uczestników międzynarodowej kon 
ferencji solidarności z narodami 
afrykańskimi i arabskimi walczą- 
cymi z imoerializmeńi i reakcja.

Dokument wskazuje, że stanów 
cza Walka jaką prowadza narody 
afrykańskie i arabskie w obronie 
swoich praw narodowych, o nie­
zależność gospodarczą i suweren­
ność jest wa+nyrn elementem 
ogólnej walki sił postępowych

PAP

Prymas Polski przebywa w RFN

Hołd pamięci ofiar

W niedzielę 24 bm. zakoń­
czył dwudniową wizytę w 
Polsce prezydent Republiki 
Francuskiej Valery Giscard 
d’Estaing, który przebywał w

hitlerowskiego obozu w Dachau

KRONIKA DNIA
ODZNACZENIA DLA KONIŃSKICH BUDOWLANYCH

, z .ok3zji Dnia Budowlanych w Koninie odbyło się w sobotę spot­
kanie Sekretariatu KW PZPR z udziałem I sekretarza Tadeusza 
Grabskiego oraz wojewody Henryka Kaźmierczaka z przedstawicie­
lami tej gałęzi gospodarki regionu. »

W ezasie spotkania wyróżniający się pracownicy budownictwa 
otrzymali odznaczenia państwowe i regionalne. Krzyż Kawalerski 
Orderu Odrodzenia Polski wręczono Janowi Wiatrowskiemu — na- 
czelnemu dyrektorowi Kombinatu Budowlanego im. Rewolucji paź­
dziernikowej w Koninie.

Krzyż Kawalerski Orderu Odrodzenia Polski otrzymał także Ta­
deusz Wiśniewski, podczas spotkania okolicznościowego w Kombi­
nacie Budowlanym.

Na wniosek Wojewódzkiej Rady Związków Zawodowych w Ko­
ninie Rada Państwa przyznała Krzyż kawalerski Orderu Odrodzenia 
Polski także Stanisławowi Woźniczko — brygadziście rohót remon­
towych z Okręgowego Przedsiębiorstwa Przemysłu Mięsnego w 
Kole. (woj)

„GAUDEAMUS" W KONINIE

Przebywająca w RFN na za 
proszenie Episkopatu Zachod- 
nioniemieckiego delegacja Epis 
kopatu Polskiego z Prymasem 
Polski’ kardynałem Stefanem 
Wyszyńskim złożyła w niedzie­
lę hołd pamięci ofiar hitlerow 
skiego obozu koncentracyjnego 
w Dachau. W tym pierwszym 
założonym w 1933 roku obozie 
przebywało w okresie wojny 
prawie 35 000 Polaków, w tym 
około 1800 duchownych. Hitle­
rowcy zamordowali w tym obo 
zie 10 000 polskich więźniów, 
wśród nich ponad 800 księży i 
zakonników.

W znajdującej się na terenie 
byłego obozu kaplicy kardy­
nał S. Wyszyński odprawił 
mszę w intencji zmarłych więź 
niów. W wygłoszonym do licz­
nie zgromadzonych rodaków i 
okolicznych mieszkańców ka­
zaniu kardynał S. Wyszyński 
stwierdził, że delegacja Epis­
kopatu Polskiego przybyła, by 
oddać hołd ofiarom obozu w 
Dachau, by wspólnie pomodlić 
się za dusze zamordowanych 
Polaków, którzy tak gorąco 
pragnęli zachować życie i po­
wrócić do Ojczyzny. Możemy 
sobie wyobrazić stwierdził pry 
mas — co przeżywali tu nasi 
bracia. Było tu w Dachau dzie 
sięciu moich kolegów z semi­
narium we Włocławku, z któ­
rymi razem w 1924 roku otrzy 
małem święcenia kapłańskie. 
Zmarł tu męczeńską śmiercią 
biskup Włocławka — Michał

Kozal i 858 polskich duchow­
nych.

Zwracając się do zebranych 
rodaków kardynał S. Wyszyń­
ski powiedział: „Tak jak nie­
gdyś śpiewaliśmy: \,Ojczyznę 
wolną racz nam wrócić Panie”, 
tak dziś mówimy „Ojczyznę 
wolną pobłogosław Panie”.

W czasie uroczystości amba­
sador PRL w RFN — Jan Chy 
liński i kardynał S. Wyszyń­
ski złożyli wieniec i wiązankę 
kwiatów pod ścianą mauzole­
um i w miejscu, gdzie kiedyś 
znajdował się blok 30, w któ­
rym więzieni byli polscy księ-

Prymas orzekazał miejscowe 
rnu muzeum martyrologii por­
tret przedstawiający zamordo­
wanego tu biskupa włocław­
skiego — więźnia Dachau nu­
mer 24540.

Poprzedniego dnia, w sobotę 
kardynał S. Wyszyński spotkał 
się w Neviges koło Wupperta­
lu z przedstawicielami Polonii 
zachodnioniemieckiej. W wy­
głoszonym kazaniu prymas wy 
raził nadzieję, że mimo odle­
głości dzielącej od kraju. Po­
lacy w Republice Federalnej 
Niemiec nie zerwali związków 
duchowych i uczuciowych ze 
swoją ojczyzną.

W7 niedzielę w godzinach po- 
południowych kardynał S. Wv 
szyński udał się w dalsza po­
dróż po RFN do Moguncji.

PAP

Będzie lepszy odbiór tv w Kaliszu

W sobotę zainaugurowano 6 ro-k akademicki w punkcie konsul­
tacyjnym poznańskiej Akademii Ekonomicznej w Koninie. Aktual­
nie studiuje w nim 150 osób. Dotychczas studia I stopnia ukończyło 
tutaj 60 słuchaczy, zaś kilkadziesiąt podjęło studia magister kie.

(woj.)

Państwowe Przedsiębiorstwo Sta­
cji Radiowych i Telewizyjnych w 
Poznaniu uprzejmie informuje 
mieszkańców Kalisza i okolic, że 
25 bm. wznowił pracę z podwyż­
szoną mocą znamieniową przen?;en 
nik II programu telewizyjnego 
pracujący w kanale 31. W ten spo 
sób zakończony został I etan prac 
modernizacyjnych aparatury TV 
Stacji Przemiennikowej w Kali­
szu wykonywanych przez Zakłady

JARMARK JESIENNY WPHW W KALISZU

W hall widowiskowo-sportowej w Kaliszu trwa od 23 hm. do 
3 października tradycyjny kiermasz jesienny zorganizowany przez 
Wojewódzkie Przedsiębiorstwo Handlu Wewnętrznego. Na 17 stoi- 
skach różnych branż zgromadzono towary wartości blisko 60 min zł.

Jarmarkowi towarzyszą codzienne pokazy odzieży, posługiwano 
się sprzętem zmechanizowanym oraz sposobów przyrządzania po­
traw i degustacje. Zakupy premiowane są nagrodami, (par)

Radiowe i Telewizyjne we 
wiu.

W cetu zrealizowania 
prac modernizacyjnych

Koziołki

Wrocła-

całości 
obiektu

należy przekonstruować i zwięk­
szyć moc przemiennika I progra­
mu telewizyjnego pracującego w 
kanale 28. W nawiązaniu do po­
przednich informacji prasowych 
P. P. Stacje Radiowe i Telewi­
zyjne w Poznaniu uprzejmie in­
formują, że od dzisiaj wyłączony 
on zostanie z pracy na okres oko­
ło 2 tygodni.

Przedsiębiorstwo informuje miesz 
kańców Kalisza, że utrzymany zo- 
staje w pracy dla I programu te­
lewizyjnego przemiennik pracu­
jący w kanale II Stacji Linii Ra­
diowej Chełmce, (na)

UZNANIE DLA POZNAŃSKICH GEODETÓW

Zakończono obchody 250-lecia geodezji poznańskiej. W minioną 
sobotę złożono meldunki o wykonaniu zobowiązań podjętych przed 
rokiem przez poznańskie środowisko geodetów i kartografów, któ­
rego przedstawiciele zameldowali, iż zrealizowali czyny produkcyj­
ne wartości 20 min zł (na zadeklarowane 12 niln zł) oraz czyny spo­
łeczne wartości 2,5 min zł (r-a zadeklarowane 1,7 min zł).

Sztandar dla Poznańskiego Przedsiębiorstwa Geodezyjno-Karto­
graficznego „Geopoz” wręczył prezydent Poznania — Władysław 
Śłeboda, a zbiorową Honorową OZznakę Miasta Poznania, przyzna­

I LOSOWANIE
5, 14, 36, 39, 40
II LOSOWANIE

2, 14, 20, 21. 32 
Końcówka banderoli 82048

III LOSOWANIE
3, 19, 22, 23, 34

3 x 10

ną całemu środowisku poznańskich geodetów przewodnie zący

6, 8, 6
Toto-lotek

Miejskiej Rady Narodowej, sekretarz KW PZPR w Poznaniu — 
Józef Świtaj. Podczas okolicznościowego spotkania ponad 150 za- 
Służonych pracowników geodezyjno-kartograficznych zostało od­
znaczonych Medalami Komisji Edukacji Narodowej, oraz odzna­
kami regionalnymi j branżowymi. (wos)

„G l O S W 1 E U K O P O l S K l"
Adres pocztowy: skrytko rut 1074 60-959 Poznań.

R 4 a o g u • e koeęlum:
Wiesław Porzycki (red naczelny), Marian Flejsierowlcz

Kazimierz Marcinkowski (zastępcy red naczemeaa),
Tadeusz Kaczmarek (sekretarz redakcji), Eugeniusz Cofta, 

Zbilut Sęk

3,
T LOSOWANIE

26, 35, 38, 49, 46 dod. 14
II LOSOWANIE

2, 17. 21, 30, 38, 49 
Końcówka banderoli 2390

W godzinach południowy 1̂ 
na lotnisku prezydenta Fran, 
cji pożegnali: I sekretarz Kę 
PZPR Edward Gierek, pr^ 
wodniczący Rady Państw 
Henryk Jabłoński, wiceprezes 
Rady Ministrów Mieczysław 
Jagielski, sekretarz KC PZPR 
Ryszard Fretek i kierownid 
Kancelarii Sekretariatu Kc 
PZPR Jerzy Waszczuk.

W pożegnaniu udział wziej 
gospodarze województwa rze- 
szewskiego — przewodniczący 
WRN, I sekretarz KW PZPR 
Leon Kotarba 1 wicewojewo, 
da rzeszowski Tadeusz Kunc.

Obecny był ambasador Fraj 
cji w Polsce Serge Boidevaix

PAP

Opublikowano teksty listów
uczestników rozmów w Camp David

Biały Dom opublikował w so­
botę 23 bm. teksty listów, które 
wymieniali między sobą Jimmy 
Carter, Anwar Sadat i Mena- 
chem Begin w związku z porożu 

■ mieniami zawartymi w Camp Da 
vid. Cztery listy dotyczą kwestii 
izraelskich osiedli wojskowych na 
Półwyspie Synajskim.

Z listu Sadata wynika, iż uwa 
ża on likwidację tych osiedli za 
jedyny warunek wstępny do roz 
poczęcia negocjacji w sprawie 
podpisania układu pokojowego 
między Egiptem a Izraelem. Be­
gin, ze swej strony, obiecuje tyl 
ko, iż sprawa to zostanie podda-
na pod głosowanie Knpsceie
w ciągu najbliższych dwóch ty­
godni.

Z trzech listów, poświęconych 
problemowi wschodniej Jerozoli­
my wynika, iż prezydent Sadat 
ograniczył- się jedynie do przed­
stawienia stanowiska Egiptu w 
t.ej sprawie, podczas gdy premier 
Begin ponownie stwierdził ka­
tegorycznie. że Izrael nie zamie­
rza zrezygnować z beznrawn°j

okupacji tego arabskiego teryto­
rium.

W liście dotyczącym realizacji 
postanowień zawartych w poro­
zumieniu pt. „Ramy dla pokoju 
na Bliskim Wschodzie’’, Sadat 
usiłuje jednostronnie przedstawić 
się za polityka, mającego prawo 
do reprezentowania w czasie ne­
gocjacji z Izraelem interesów Pi 
lestyńczyków. zamieszkałych na 
zachodnim brzegu i w strefie Ga 
«y. _Przedstawiciel Białego Domu 
poinformował, że listy dotyczące 
amerykańskich zobowiązań w swa 
wie budowy dla Izrae’a wojsko-, 
wych baz lotniczych w rejonie 
pustyni Negev. nie zostały jesz­
cze uzgodnione i zostaną opubli­
kowane w terminie późniejszym.

Nawet z pobieżnej lektury lis­
tów wynika jasno, iż porozumie 
ni a zawarte w Camn David zwie 
rzają do zawarcia separatystycz­
nego układu pokojowego miedzy
Egiptem a Izraelem, z 
ciem Pałestvrczyków 
zwiększenia wojskowe!
Stanów Zjednoczonych 
kim Wschodzie. (PAP)

p ominie- 
oraz do 

obecności 
na Blis-

Poznański „Trapaz" najlepszy

W Jarocinie zakończyły się
Wielkopolskie Rytmy Młodych

W sobotę zakończyły się w 
Jarocinie trwające od 21 bm. 
Wielkopolskie Rytmy Młodych. 
W tym dziewiątym z kolei 
przeglądzie amatorskich zespo 
łów muzycznych i solistów 
spotkali się najlepsi wykonaw­
cy muzyki młodzieżowej z re­
gionu wielkopolskiego oraz z 
in;nvch ośrodków kraju, m. in. 
z Białegostoku, Gorzowa, Ło­
dzi. Torunia i Rzeszowa, dzia 
łajacy pod patronatem instan 
cjd kulturalnych i społecznych.

Po przesłuchaniu 21 zespołów i 
solistów w dwóch koncertach kon 
kursowj’ch (21 i 22 bm.) jury
przyznało 
meleona 
Poznania, 
zespołowi

nagrody: Złotego Ka- 
zespołowi „Trapez” z

Srebrnego Kameleona
„Tel” z Gorzowa oraz

Brązowego Kameleona zespołowi 
„Kasa Chorych Blues” z Białego­
stoku. Nagrodę specjalną naczel­
nika miasta i gminy Jarocin dla 
najlepszego wokalisty otrzymała 
Barbara Gołaska z Torunia, a na­
grodę dla najlepszego instrumenta

listy Ryszard Skibiński z Białe­
gostoku. Oprócz tego nagrodę Wiel 
konolskiego Klubu Jazzowego pn? 
znano zespoloy/i „Trapez” z Po­
znania, a nagrodę Stowarzyszeni! 
Muzyki Estradowej zespołowi 
„Fuks” z Nowej Soli.

W ogólnopolskim turnieju pre­
zenterów dyskotek, który odbył 
się po raz trzeci w ramach Wiel­
kopolskich Rytmów Młodych, jury 
przyznało pierwszą nagrodę Ja- 
nowi Nowodworskiemu z Pozna­
nia. Tradycyjną nagrodę dzienni­
karzy otrzymał zespół „Kasa Cho 
rych Blues”.

Jak co roku jarociński fest: 
wal wzbogaciły liczne impre­
zy towarzyszące i pazakonkur 
so<we, m. in. warsztaty muzy­
czne, giełda -płyt, plakatów i 
wydawnictw muzycznych ora? 
wyjazdowa sesja publicystów 
estradowych. Na koncertach • 
recitalach wystąpili laureaci 
festiwali piosenkarskich 1 
Opola, Kołobrzegu i Zielonej 
Góry, (ipar)

Nadal nie ma spokoju w Bejrucie
W nocy z soboty na niedzie­

le w Bejrucie doszło do starć 
zbrojnych między oddziałami 
Arabskiego Korpusu Bezpie­
czeństwa i libańskimi ugrupo­
waniami prawicowymi, które 
kontrolują wschodnie dzielni­
ce miasta.

Arabskie oddziały ostrzeliwa 
ły pozycje sił prawicowych 
przy użyciu ciężkiej broni ma- 
szynowej i rakiet. Według nie­
pełnego bilansu ofiar ponad 20 
osób zostało ciężko rannych.

W niedziele rano został przy 
wrócony kruchv rozejm w Bej 
rucie. W opublikowanych ko-

munikatach obie strony biorą- 
ce udział w walkach oskarża­
ją się wzajemnie, o sprowoko­
wanie starć zbrojnych. Miesz­
kańcy dzielnicy Aszrafija. oba­
wiając się nowych starć, za­
czynają opuszczać zagrożone 
rejony.
Zdanym obserwatorów, zano­
towany w ostatnich dniach 
wzrost napięcia w Libanie jest 
warnikiem celowego działania 
różnych niekontrolowanych 
&rufp zbrojnych, które chca 
uniemożliwić; w ten sposób nor 
maiizację życia w kraju.

f / PAP
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Poznańskie Biuro Prognoz Insi* 

tutu Meteorologii i Gospodarz 
Wodnej przewiduje na dziś * 
Wielkopolsce: zachmurzenie di’że 
z większymi przejaśnieniami, okre 
sami opady deszczu

Temperatura minimalna od 11 
do 12 stopni, maksymalna od 1J 
do 17 stopni. Wiatry słabe i irmW 
kowane.

Wczoraj o godz. 19 zanotowa”0 
następujące temperatury: w Po*0* 
niu 14 stopni, w Kaliszu 14 stop" 
ni, w Koninie 13 stopni, w Les?' 
nie 15 stopni, w Pile 14 stop11'' 
ciśnienie 752,4 mm.

HE Tl S 315 ZZ 63 £ - ; . ’. .7 tS ® 2 E fi
Dzisłe&ty serwis informacyjny 

opracował Andrzej Piechocki*

KSIĄŻKA — RUCH"; POZNAM, UL. GRUNWALDZKA 19.
Prenumerata: wpłaty orzyjmuja oddziały RSW 

„Praso-Kslpzka-Ruch” oraz urzędy oocztową I doręczy- 
rieie do dn«o 10 każdego miesiąca '1 wyiqtk.err> grud­
nia) poprzedzającego okres orenumeraty no m eslgc 

(26 zł), kwartał (78 zt), półrocze (156 zł).
Indeks nr 35028 J-10
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Program „Wisła" usprawni żeglugę śródlądową

Małe i średnie siatki morskie
dopłynę do Nowej Huty?

100 dni naokoło globu

Swoje powstanie i wielo­
wiekową świetność za­
wdzięcza Gdańsk tyleż 

morzu co Wiśle. Na początku 
był zresztą bardziej portem 
śródlądowym niż morskim — 
obecnie kompleksowe zagospo 
darowanie Wisły mieć będzie 
dla Gdańska i Gdyni ogromne 
znaczenie.

W ostatnich latach przewozy 
żeglugą śródlądową do Gdań­
ska i Gdyni oraz z portów na 
zaplecze nie przekraczały 
400 000 ton rocznie. Tymcza­
sem obroty obydwu portów się 
gają 40 min ton z czego zna­
komitą większość stanowią 
tew. towary masowe jak wę­
giel. ruda, fosforyty, zboże — 
w przewozie których transport 
rzeczny jest szczególnie efek­
tywny ekonomicznie. Z czasem 
wielkości te i skala problemu 
będą narastać. Jeśli przyjąć w 
prognozie na rok 2000 przeła­
dunki rzędu 100 min ton, to 
trudno sobie wyobrazić, by 
masa ta mogła być przewiezio 
na do i z portów lądem. To­
też uczynienie z Wisły szlaku 
wodnego dla przewozów przez 
cały rok staje się wręcz wa­
runkiem funkcjonowania por­
tów’ wedle potrzeb gospodarki

Rozszerzone sesje gminnych rad narodowych

Ocena przebiegu żniw
W 'niektórych wojewódz­

twach już trwają, a w innych 
rozpoczynają się — rozszerzone 
sesje gminnych rad narodo­
wych poświęcone dwom zasad 
niczym sprawom: ocenie prze 
biegu żniw oraz omówieniu za 
dań w okresie jesienno-zimo­
wych prac w rolnictwie. Na 
sesjach, w których, oprócz 
radnych, uczestniczą przodują 
cy rolnicy reprezentujący

Nie tylko J. F. Kennedy wiedział 
o spisku na życie F. Castro

Przed komisją kongresową 
d.s. zabójstw ■prowadzącą śledź 
two w sprawie okoliczności 
śmierci prezydenta J. F. 
Kennedybgo zeznawał były dy 
rektor CIA Richard Helms, 
który w czasie tragicznych 
zajść w Dallas w 1963 r. pełnił 
funkcję szefa tajnych operacji 
CIA. Oświadczył on, że wie­
dział o zorganizowaniu przez 
CIA spisku na życie premiera 
Kuby Fidela Castro a obecnie 
żałuje, iż nie poinformował o 
tym komisji Warrena prowa­
dzącej śledztwo w s orawie za 
machu na prezydenta.

narodowej oraz obniżenia kosz 
tów transportu. Jak wynika z 
opracowania Komitetu Badań 
i Prognoz „Polska 2000”, tylko 
przejęcie przez Wisłę transpor 
tu węgla — także na zaopa­
trzenie śródlądzia — i zapew­
nienie barkom 50 procent ła­
dunków powrotnych przynio­
słoby w roku 2000 blisko 100 
mld zł oszczędności.

Efekty te liczono w perspek 
tywie pogłębienia Wisły do 2,5 
metra. Wśród ekspertów prze­
waża jednak pogląd, że z 
punktu widzenia potrzeb żeglu 
gi najefektywniejsze byłoby 
uzyskanie głębokości 6—10 me 
trów. W tym ostatnim przy­
padku mniejsze, a nawet śred 
nie statki morskie mogłyby 
docierać np. wprost do Nowej 
Huty, i nie byłoby potrzeby 
przeładunku siarki w porcie 
gdańskim. Również transport 
szeregu innych towarów 
mógłby zostać uproszczony i 
potaniony, ' o jedno ogniwo 
przeładunkowe. Dziesiątki du 
żych zakładów przemysłowych 
— uzyskałyby niemal bezpo­
średni dostęp do morza.

Wiąże się to z jedną z przy­
szłościowych form przewozów 

wszystkie wsie poszczególnych 
gmin, pracownicy uspołecznię 
•nego sektora rolnictwa oraz in 
stytucji obsługujących wieś, 
po gospodarsku, rzeczowo mó­
wi się o tym co już zrobiono 
w rolnictwie i co należy uczy 
nić w najbliższych miesiącach 
w celu pełnego wykorzystania 
możliwości zwiększenia pro­
dukcji i dostaw produktów roi 
nych na rynek. (PAP)

Helms powiedział, że plany 
zgładzenia Fidela Castro przez 
amerykańskie służby wywia­
dowcze nie pozostawały w żad 
nym związku z zabójstwem 
J. F. Kennedyego.

Ponadto Helms stwierdził że 
o spisku na życie przywódcy 
kubańskiego . wiedziało wiele 
najwyższych rangą osobistości, 
w tym również sam prezydent 
J. F. Kennedy, jego brat 
Robert, będący wówczas mini 
strem sprawiedliwości, mini­
ster obrony Robert McNamara 
i członkowie Krajowej Rady 
Bezpieczeństwa. (PAP) 

morskich, mianowicie barków 
cowym systemem transporto­
wym. Barkowiec, to statek 
przewożący załadowane barki, 
które po zwodowaniu w porcie 
morskim płyną dalej rzekami 
czy kanałami w głąb lądu. Sta 
tek taki zajmuje miejsce w 
porcie zaledwie na parę go­
dzin (czasem wystarczy mu 
zresztą postój na redzie), a 
przy tym nie korzysta z dźwi­
gów ani magazynów porto­
wych. Zwłaszcza w naszej sy­
tuacji, przy stałym deficycie 
zdolności przeładunkowej por 
tów, taki statek wydaje się 
wręcz ideałem. Polscy armato 
rzy, a zwłaszcza PLO, docenia 
jąc jego zalety, już przed kil­
ku laty zaczęli się przymie­
rzać do wprowadzenia barko­
wców, z powodzeniem eksploa 
towanych przez innych prze­
woźników. Sprawa została od­
łożona głównie z powodu bra­
ku w Polsce systemu dróg wod 
nych. Regulacja Wisły może 
być zatem rozwiązaniem w pew 
nym stopniu alternatywnym 
w stosunku do rozbudowy por 
tów morskich, a równocześnie 
stymulatorem wprowadzenia 
najnowocześniejszej techniki w 
żegludze. (PAP)

--

Pomnik Żołnierza 
Polskiego stanie 
w Katowicach

Wśród nowoczesnych do­
mów na Osiedlu Paderewskie 
go w Katowicach powstaje 
Pomnik Żołnierza Polskiego, 
który odsłonięty zostanie już 
wkrótce, z okazji obchodów 
przypadającej w br. 35 roczni 
cy ludowego Wojska Polskie­
go.

Pomnik, stanowiący artys­
tyczną wizję bohaterstwa i 
ofiarności żołnierskiej w wal­
ce i służbie dla socjalistycz­
nej ojczyzny, jest dziełem ar 
tysty-rzeźbiarza — Bronisła­
wa Chromego. (PAP)

Świadkowie 
poszukiwani

Główna Komisja Badania 
Zbrodni Hitlerowskich w Pol 
sce poszukuje świadków eks­
perymentów lekarskich doko­
nanych na 20 dzieciach prze­
wiezionych 29 listopada 1944 
roku z obozu koncentracyjne­
go w Oświęcimiu do Neuen- 
gamme i tam straconych 21 
kwietnia 1945 r. Prosimy o 
skontaktowanie się listowne z 
GKBZHwP, Warszawa. al. 
Ujazdowskie 11 lub telefonicz 
nie — 20-44-31 w. 462. (PAP)

Sto pięć lat temu bohate­
rowie książki Juliusza 
Verne w ciągu osiem­

dziesięciu dni odbyli podróż 
dookoła świata, korzystająę z 
rozmaitych środków lokomocji 
i pokonując najprzeróżniejsze 
przeciwności.

80 dni! To był rekord. Fan­
tastyczny, wymyślony przez pi 
sarza, specjalizującego się w 
niezwykle popularnym gatun­
ku science-fiction.

Zaledwie 17 lat temu w 
pierwszym orbitalnym locie w 
przestrzeń kosmiczną wziął u- 
dział pierwszy człowiek — Ju­
rij Gagarin i wtedy świat 
wstrzymał oddech ze zdumie­
nia. W kilka lat później pierw 
szy człowiek — Neil Arms­
trong, zszed^ na powierzchnię 
Księżyca i świat znowu za­
marł ze zdumienia...

Czy można jednak zdumiewać 
się zbyt często? Nauka i tech­
nika, ludzki geniusz, który, wy 
daje się, że nie ma granic, do­
starczają nam coraz więcej, w 
coraz krótszych odstępach cza 
su, dowodów niezwykłości.

Sprawa podboju Kosmosu 
jak gdyby spowszedniała nam, 
a przecież ma ona zaledwie 
17-letnią historię. Wiadomość, 
Że Związek Radziecki wystrze 
lił na -orbitę sputnik z apara­
turą naukową, opatrzony nume 
rem 1000, minęła prawie bez 
echa, a stało się to kilka mie­
sięcy temu. Wiadomości o 
przygotowaniach do badania Jo 
wiszą, Wenus i innych planet 
naszego układu — toną w mo 
rzu innych „ziemskich” infor­
macji.

Nie ukrywajmy tego, los lu­
dzi — bohaterów podboju prze 
strzeni pozaziemskich, interesu 
je nas jednak ciągle żywo. O- 
kołoziemska podróż dwóch naj 
dzielniejszych: W. Kowalonka i 
A. rwanczenkowa trwa już 100|

Nad Jeziorem Żarnowieckim powstanie 
blok jądrowy w elektrowni atomowej

Program rozwoju polskiej 
energetyki przewiduje urucho 
mienie w połowie lat osiem­
dziesiątych pierwszego bloku 
jądrowego w elektrowni ato­
mowej, która powstanie nad 
Jeziorem Żarnowieckim (woj, 
gdańskie). Obecnie trwają 
przygotowania do podjęcia 
tej wielkiej inwestycji, a jej 
budowa powinna ruszyć już 
w najbliższych latach. Nad Je 
ziorem Żarnowieckim powsta 
je teraz inna siłownia — tzw. 
szczytowo-pompowa — o mo­
cy 680 MW, która współpra­
cować będzie z elektrownią 
atomową.

Zdaniem specjalistów, roz­

Radzieccy kosmonauci: W. Kowalonok i A. Iwanczenkow.
Fot. — Archiwum

dni. Okrążyli oni tysiące razy 
nasz glob na pokładzie stacji 
badawczej „Salut-6”, podróżu 
jąc z zawrotną prędkością.

Podróż dookoła świata w 
„Salucie-6” nie ma jednak ni­
czego z przygody, rozumianej 
tak jak ta, która pobudzała 
fantazję Verne’a.

Kosmonauci: Kowalonok i 
Iwanczenkow są oddaleni od 
Ziemi kilkaset kilometrów. Są 
tam nie po to, aby bić rekor­
dy długotrwałości, ale by po­
szerzyć zasób wiadomości czło 

wój energetyki jądrowej jest 
strategiczną koniecznością na 
szej gospodarki paliwowo- 
energetycznej. Rzecz w tym 
— twierdzą oni — iż nawet 
dysponując bogatymi zasoba­
mi węgla kamiennego i bru­
natnego, nie będziemy w sta 
nie — bez pomocy energii 
atomowej — zaspokoić szybko 
rosnącego zapotrzebowania 
kraju na paliwa. Perspekty 
wiczny program rozwoju ener 
getyki jądrowej przewiduje 
więc, iż już około roku 1990 
powinniśmy mieć w elektrow 
niach atomowych blisko 5000 
MW, a w roku 2000 — 20 000— 

wieka o tym niezwykłym śro­
dowisku, wykonać prace nie­
możliwe lub bardzo trudne do 
wykonania na Ziemi, uczynić 
następne kroki na drodze do 
poznania Nieznanego. Cieka­
wość otaczającej nas rzeczywi 
stości jest bowiem tym, co od 
różnią człowieka od zwierząt, 
jest tym, co pcha nas ciągle na 
przód. Można tylko żałować, 
że nie dowiemy się do czego 
doidzie człowiek od dziś za 100 
lat!

JÓZEF POTĘGA

23 000 MW, czyli mniej wię­
cej tyle, ile we wszystkich 
pracujących obecnie siłow­
niach konwencjonalnych.

Pierwsza polska elektrow­
nia atomowa będzie obiektem 
jeszcze stosunkowo niedużym. 
Pracować w niej będą dwa 
bloki radzieckie o mocy 440 
MW każdy. Już jednak około 
roku 1988—1989 powinniśmy 
mieć jednostki większe o mo 
cy 1000 MW. One też stano­
wić będą w przyszłości podsta 
wę . rozwoju naszej energety­
ki, a jeszcze później zastąpią 
je tzw. bloki jądrowe powie­
lające. (PAP)

Gdy w parku miejskim w 
Szlichtyngowej (Lesz- 
czyńskie) ustawiono ka­

ruzelę. a obok stanęła strzel- 
nica, stale gromadziła się tam 
okoliczna młodzież. Dlatego 
też Elżbieta Kowenicka*),  któ 
ra zaraz po pracy chciała się 
spotkać z siostrą, spodziewała 
się zastać ją w parku. I tam 
też udała się wprost z zakła­
du. Zamiast siostry spotkała 
dwie koleżanki i Władysława 
Salwę, z którym jej rodzice 

dawna utrzymywali zażyłą 
znajomość. Elżbieta poszła 
z nim w głąb parku. Tam bo­
giem — według zapewnień W. 
Salwy — miała czekać jego 
żona. Aliści, zamiast niej 
tył kolega Salwy — Jan 
$. Ten nalegał, by Elżbie­
ta pozostała, bo „musi 
fej powiedzieć coś ważne­
go o mężu”. Zanim Kowenicka 
doczekała się przekazania tej 
Wiadomości, któryś z męż- 
czyzn nalał do szklanki wód-

*) Imię 1 nazwisko — zostały 
zmienione.

i powiedział: „pij”. Często­
wana długo odmawiała, ale w 
końcu wypiła „setkę”. Na tym 
skończył sie poczęstunek. Mo­
że Salwa uświadomił sobie, 
ze Elżbiecie cierpiącej na pa­
daczkę. nie wolno pić alkoho­
lu.

Kilka minut później nade- 
zzła żona W. Salwy wraz z je- 

synem — Stanisławem. U- 
derzyła ona małżonka, zabra- 
& mu pieniądze (był to dzień 
Wypłaty) oraz wódkę, po czym 
si^ oddaliła. To samo uczynił 

Jan D., tego natomiast, który 
został skarcony, zmógł alko­
hol, więc nolożył się na traw 
niku i zasnął.
Całe to zdarzenie sporo mówi 

o atmosferze panującej w ro­
dzinie Salwów i nie pozwala 
spodziewać się wiele dobrego 
po jej przedstawicielu — 17- 
letnim Stanisławie. A właśnie 
on i jego koledzy zaintereso­
wali się Elżbietą Kowenicką, 
gdy jeden z uczestników liba 
cji odszedł, a drugi usnął.

Najpierw były krótkie roz­
mowy, które zagajali Ireneusz 
Kamiński i Zbigniew Urbań­
ski. Potem dołączył Zygmunt 
Szkudlarek i obrzucił Koweni 
cka wyzwiskami. Znieważona 
odpłaciła ta samą monetą. 
Wówczas Szkudlarek uderzył 
kobietę kilka razy w twarz. 
Upadłą, a napastnik oraz za­
chęceni przezeń Kamiński i 
Urbański, poczęli ją wlec w 
głąb parku między krzaki. 
Broniła się rozpaczliwie, ale 
przewaga napastników była 
przygniatająca.

Na skraju parku pod pło­
tem Elżbieta Kowenicka w 
sposób nader brutalny została 
obezwładniona i padła ofiarą 
zbiorowego gwałtu. W tym 
przestępstwie uczestniczyli 
Szkudlarek, Kamiński, Urbań­
ski, Andrzej Kubicki, Arka­
diusz Rodak i Stanisław Sal­
wa. Pobita, w zabrudzonej i 
porwanej odzieżv Kowenicką, 
której A. Kubicki nie omiesz­
kał okraść (zabrał 30 zł i pa-

Refleksje z sali sądowej

A rodowód przestępstwa?
papierosy) sprawcy gwałtu po 
zostawili w Darku. Nikt nie 
próbował udzielić jej jakiej­
kolwiek pomocy.

Sąd Wojewódzki w Lesznie 
z siedzibą w Kościanie tak 
ukarał sprawców zbiorowego 
gwałtu: Z. Szkudlarek — 10 
lat pozbawienia wolności (a 
po odbyciu tej kary umiesz­
czenie w ośrodku przysposobię 
nia społecznego) i utrata praw 
publicznych na 7 lat, A. Ro­
dak, A. Kubicki, J. Kamiński i 
Z. Urbański — wszyscy po 6 
lat pozbawienia wolności i 5 
lat pozbawienia praw nublicz 
nych, S. Salwa — 4 lata poz­
bawienia wolności i utrata 
praw na 3 lata. Od wszystkich 
zasądzona została na rzecz E. 
Kowenickiei kwota 10 000 zło 
tych z tytułu odszkodowania 
za cierpienia i straty mate­
rialne. (Sąd Najwyższy utrzy­
mał ten wyrok w mocy).

Uzasadniając wymiar kary, 
Sąd Wojewódzki stwierdził:

„Ogólnoprewencyjny cel tej ka­
ry polega na zdecydowanym (...) 
potępieniu postaw reprezentowa­
nych przez wielu podobnych — 
oskarżonym — alkoholików, pa­
sożytów i młodocianych brutal­

nych sprawców tego typa prze­
stępstw. Trzeba też surową repie 
sją powstrzymać oskarżonych od 
dalszego staczania się po równi 
pochyłej — w ich środowiskach i 
poddać ich dłuższej resocjalizacji 
w warunkach izolacji od społe­
czeństwa”.

Oskarżeni, z wyjątkiem re­
cydywisty Z. Szkudlarka (32 
lata), to ludzie młodzi — uro 
dzili się bowiem w latach 
1956 — 1959. Dwóch z tej piąt 
ki było wszakże już uprzednio 
karanych. Niemal wszyscy na 
tomiast w większym lub 
mniejszym stopniu nadużywali 
alkoholu, skłonni byli do 
awanturnictwa, demonstrowa­
li niechęć do pracy.

Tacy właśnie są sprawcy 
większości przestępstw seksual 
nych. Ale dlaczego tacy są?

„Stwierdzić trzeba, te o wytwo 
rżeniu się wspomnianej wyżej po 
datoości (na wykolejenie — 
przyp. red.) najczęściej w pierw­
szym rzędzie zdecydował wpływ 
środowiska domowego, brak in­
terwencji szkoły, poradni i in­
nych organizacji reprezentujących 
interesy społeczeństwa. Można 
więc mówić o ciągle jeszcze zda­
rzającej się tu i ówdzie dystunk- 
cjonalności instytucji wychowaw­

czych oraa o patologii tych insty 
tucji wychowawczych, w ramach 
których dokonywały się procesy 
zwichniętej socjalizacji i kształto 
wala się osobowość społeczna 
przyszłych sprawców zgwałceń 
zbiorowych” — pisze Czesław Cza 
pów w pracy „O niektórych skut 
kach patologii instytucji socjali-. 
zujących” (,.Socjotechnika”, War­
szawa, rok 1974).

Ilustrując niektóre tezy te­
go socjologa, przypomnij my 
scenę rodzinną w parku, tuż 
po której dokonano napaści 
na Kowenicką. Ta scena pu­
blicznych porachunków stano 
wi przykład negatywnych 
wzorców Dostępowania, które 
deformują osobowość dzieci i 
młodzieży. Natomiast objawy 
tak zwanej dysfunkcjonalno- 
ści instytucji wychowawczych 
łatwo dostrzec, śledząc losy 
życiowe innych oskarżonych.

Oto oskarżony Kubicki 
przerwał naukę, nie podejmo­
wał pracy, pił na umór, chu­
liganił. Każde z tych zacho­
wań wymagało zdecydowanej 
ingerencji. Nic takiego jed­
nak nie nastąpiło ze strony in 
stytucji zobowiązanych do 
pizeciwdziałania demoraliza­
cji i przestępczości młodzie­
ży.

Podobne refleksje wywołu­
je analizowanie procesów wy 
kolejania się oskarżonych Ka 
mińskiego i Urbańskiego. 
Rzecz w tym, by w sprawach 
podobnych omawianej, nie 
traktować wyroku jako osta­
tecznej decyzji, która wszy­
stko załatwia. I prewencję 
szczególną i ogólną. Prawda, 
że kary orzeczone wobec Z. 
Szkudlarka i jego kolegów 
mogą odstraszać innych od 
popełniania przestępstw sek­
sualnych. Chodzi jednak rów 
nież o to, by procesy wykole­
jania się takich ludzi, jak o- 
skarżeni, były wnikliwie ba­
dane w instytucjach wycho­
wawczych, które wobec nich 
ingerowały lub czynić to po­
winny. Niestety, praktyka nie 
dostarcza przykładów takich 
samokrytycznych ocen działa­
nia. Dociekanie zaś tego, czy 
zrobiono wszystko, co było 
możliwe — pozwoliłoby u jaw 
nić słabości konkretnej insty­
tucji — szkoły, komisji ma­
jącej zwalczać pasożytnictwo, 
kuratora sadowego. Anatomia 
porażki wychowawczej, to 
przecież coś, czego nie można 
uniknąć jeśli pragnie się wy­
zbyć błędów, działać skutecz­
niej, rzeczywiście zapobiegać 
przestępczości.

MICHAŁ ŁUCZAK
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ST. iwiy 1
POZNAŃ

OPERA — g. 19 Wrocławski 
Teatr Pantomimy „Spór”.

r—~1
CHODZIEŻ Noteć: „King Kong” 

(amer.).
GNIEZNO Lech: „Zasady domi 

na.” (amer.); Polonia: „Gdziekol 
wiek jesteś Panie Prezydencie” 
(poi.).

JAROCIN: „Gdziekolwiek jes­
teś Panie Prezydencie” (poi.), 
„Wrzos” (poi.) i „Wielka podróż 
Bolka i Lolka” (poi.).

JASTROWIE: „Niebieskie jak 
Morze Czarne” (poi.).

KALISZ Kosmos: „Węgrzy” 
CWęg:) 1 ,,Powrót różowej pante­
ry” (ang.); Oaza: „Spirala” (poi.); 
Stylowe: „Czarny korsarz” (wł.), 
„Wyspa skarbów” (fr.-"Wł.) i „Żyć 
razem” (fr.); Syrena: „Hubal” 
(poi.) i „Lalka” (poi.).

KOŚCIAN: „Trędowata-” 1 „Or­
dynat Michorowski” (poi., „Nie 
lubię poniedziałku’ (poi ).

KROTOSZYN: „Dom na pustko 
wiu” (poi ).

KRZYŻ: „Wielka podróż Bolka 
i Lolka” (poi.) i „Zaułek dziewic” 
(męks.).

LESZNO: „Trzy dni Kondora” 
(wł.-amer.)

NOWY TOMYŚL: „Polowanie 
na muchy” (poi.).

OSTRÓW Roma: „Król Ma- 
ciuś I” (po!.). „Zwycięstwo” (poi.). 
„Front Wyzwolenia” (poi.) i 
„Trąd” (poi.); Słońce: „Nie 
wychylać się” i „Ebirah — po- 
twór z głębin”.

ŚREM Słonko: „Rok święty” 
(fr.).

SZAMOTUŁY: „Ewa chce spać” 
(poi.).

TRZCIANKA: „Tajemniczy
mnich” (radź.) 1 „Barro.co” (fr.).

WAŁCZ: „Wódz Indian — Te- 
cumseh” (NRD).

WSCHOWA: „Kochankowie z 
Marony” (nol.).,

ZŁOTÓW: „Drewniany róża­
niec” (poi.).

Odznaczenia dla budowlanych
jQrugie miejsce w kraju zajęło w ubiegłym roku leszczyń- 

skie budownictwo mieszkaniowe i ogólne pod wzglę­
dem jakości i terminowości realizacji. Zasługa to prze­
de wszystkim niecały tysiąc osób liczącej załogi Kombinatu 
Budowlanego w Lesznie. Niemal wszystkie powstające obec­
nie w Lesznie i innych miastach województwa domy miesz­
kalne wielorodzinne są dziełem KBL. Leszczyńscy budowlani 
wznoszą także mieszkania dla załogi Huty Katowice.

W minioną sobotę w Lesznie obchodzono Dzień Budowla­
nych. Podczas akademii w Domu Kultury Kolejarza wyróż­
niający się w pracy członkowie załogi KBL otrzymali odzna­
czenia państwowe i resortowe, dyplomy uznania i upominki,

Kombinat Budowlany w Lesznie do niedawna jeszcze nosił nazwę 
Leszczyńskiego Przedsiębiorstwa Budowlanego. Rosnący potencjał 
produkcyjny uzasadnia zmianę nazwy, ale przy tym rodzi nowe 
apetyty i przypomina o niezaspokojonych starych potrzebach. Za­
łoga KBL od lat posiada bardzo mizerne zaplecze magazynowo- 
warsztatowo-administracyjne. Ponadto wobec rosnących nieustannie 
zadań w budownictwie mieszkaniowym, oczekuje na ostateczną de­
cyzję komisji planowania w Sprawie budowy w Lesznie fabryki 
domów’. Na razie zapadło postanowienie o wybudowaniu w roku 
przyszłym przesypowni cementu w Lasocicach. Będzie z niej korzy­
stać najpierw KBL, a po rozbudowie również przyszłą fabryka do­
mów oraz wszyscy inni masowi odbiorcy cementu w LeSzczyń- 
skiem. (tt)

Przeprowadzka dworca PKS 
i przebudowa układu ulic

Przed Dniem Wojska Polskiego

12 października tego roku minie 35 rocznica bilwy stoczonej pod 
Lenino przez I dywizję piechoty imienia Tadeusza Kościuszki. 
W Technikum Gastronomicznym Centralnego Związku Spółdziel­
czości Rolniczej „Samopomoc Chłopska” w Pile przygotowuje się 
z tej okazji kącik pamiątek narodowych. W głównej mierze są 
to pamiątki związane z wojennym szlakiem I Armii Wojska Pol­
skiego. Młodzież szkolna, pod kierunkiem uczestnika bitwy pod 
Lenino, nauczyciela wychowania obronnego, pułkownika rezerwy 
Romualda Wysockiego, zgromadziła plakaty wojenne, rysunki, 
mapy, odznaki i pamiątkowe fotografie. W nowocześnie wypo­
sażonym gabinecie metodycznym znajduje się m. in. mapa obra­
zująca udział Polaków na frontach II wojny światowej, najcenniej­
szym zaś eksponatem jest tu urna z ziemią zebraną na polach 
bitwy pod Lenino. Na zdjęciu: R. Wysocki prezentuje część eks­
ponatów, zgromadzonych w pilskim Technikum Gastronomicz­

nym. (wos)
Fot. — R. Królak

Kaliskie
Modernizacja

krotoszyńskiej mleczarni
Zakład Mleczarski w 

Krotoszynie (województwo 
kaliskie) wyprodukuje 
tym ro<ku . ponad 2,6 tys. > 
ton wysoko gatunkowego 
mleka w proszku dla nie­
mowląt z dodatkiem witamin 
A, D i C. Wskutek występu­
jących ostatnio na rynku okre, 
sowych braków tego pokarmili 
zakład zwiększył jego produkt 
cję o 20 procent. Ponadto po­
dobną produkcję podjął (na 
podstawie identycznej recep­
tury) Zakład w Koninie.

Program modernizacji mle­
czarni w Krotoszynie obejmu­
je m. in. rozbudowę oddziału 
proszku mlecznego. W oddzia­
le tym przerabiać się będzie 
na ten cel ok. 120 tys. litrów 
mleka na dobę, zamiast 80 tys. 
litrów obecnie. Pozwoli to 
zwiększyć produkcję witami- 
nizowanego mleka w proszku 
z 7,5 tony do blisko 10 ton 
dziennie. Rynek otrzyma 
wówczas także mleko w mniej 
szvch opakowaniach.

Warto dodać, że do wytwa­
rzania proszku mlecznego użys 
wa się mleka najwyższego ga| 
tunku, dostarczanego przez* 
najlepszych okolicznych rolni 
ków. (PAP)

PROGRAM I: 6 Sygnały dnia; 
8.55 Huta Katowice ma głos; 9.05 
Cztery pory roku; 11.25 Niezapom 
manę stronice: „Noce i dnie” — 
fragm. pow.; 11.35 Cztery pory 
roku; 11,40 Tu Radio Kierowców; 
13.35 Mozaika polskich melodii; 
13 Rytmy młodych; 13.20 Na ży 
czeńię słuchaczy; 13.40 Kącik me 
lomrma; 14 Studio „Gama” (ok. 
g. 14.95 Inf. dla kierowców); 14.20 
Studio Relaks; 14.25 Studio „Ga­
ma”: 15.05 Korespondencja z za­
granicy; 15.10 Studio „Gama” (ok. 
g. 15.45 Inf. dla kierowców): 16 
Tu Jedynka; 17.30 Radiokurier — 
aud. informac. SM; 18 Tu Jedyn 
ka ^ć.d.; 18.33 Koncert życzeń;
19.15 Gwiazdy naszych estrad;

Polskie zespoły jazzowe: 
20.05 Śladami naszych interwencji: 
20.19 Z dziejów polskiej muzyki 
wolowej; 20.35 Melodie lat 
70-tych: 21.15 Przeboje trzech po 
koleń: 22.23 Lublin na muzycznej 
antenie; 23 wita Was Polska — 
mag. słowno-muz.

Wiadomości: 0.01, 1, 2, 3, 5, 9, 
10 11, 12,05. 15. 19. 20. 21, 22.

PROGRAM II: 8 Dialogi i zbli­
żenia; 9,30 My 78 — and. SM; 9.10 
Tu Radio Moskwa; 10 „Słowac­
ki w Wąrsząwie” — fragm. książ 
ki Z. Sudolskiego; 10.30 Duety 
jazzowe: 10.40 Sprawy codzienne; 
11 Z. Kodaly — Wariacje symf. 
na temat węgierskiej pieśni ludo 
woj: „Wzięcia! paw”; 11.35 Po- 
stęp, dom, nowoczesność — pora 
dy praktyczne dla kobiet; 11.45 
Muzyka spod strzechy: 12.05 Czas 
dobrych gospodarzy; 12.25 „An­
drzej Munk we wspomnieniach”: 
12.45 Tańce kompozytorów pol­
skich; 13 Dobre, ale mało; 13.10 
Ca neony i koncerty A. Jarzębskie 
go; 13.35 Ze wsi f o wsi; 13.50 
Kont. Chóru Chłopięcego i Męs- 
lergo pod dyr. S. Stuligrosza; 
14.10 E. Elgar — Introdukcja i 
Allegro na kwartet smyczkowy 
i ork. smyczkową: 14.25 Muzyka 
H. Purcella; 15.15 Warszawska Je 
sień 73 — rep.; 15.30 „Błękitna 
sztcleia”: 16.10 M. Karłowicz: „Po 
wracają^ fala” — poemat sym­
foniczny op. 9; 16.40 Mag. infor- 
macyjńy; 16.50 Radioexpress; 17 
Jan Ptaszyn-Wróblewski przed- 
sńiwia; 17.20 Notatnik kulturalny; 
17.30 Znńki czasu — Testament 
Iwa Tołstoja; 18 Co nisza o 
muzyce?; 18.25 Plebiscyt Studia 
„Gama”: 18.40 łRadiowe spotka­
nia; 19 Recital z nagrań W. Mai 
cużyńskięgp; 20 Saldo Panie Dy 
rektorze!; 20.20 Kontrapunkty — 
tygodnik o muzyce XX wieku; 

21.40 Śpiewa Chór Kameralny Ra 
dia Holenderskiego w Hilversum; 
22 Kolebki kultury nr 23 — Bi- 
zancjum — magazyn: 23.35 Co 
słychać w świecie; 23.40 Muzyka.

Wiadomości: 4.30, 5.30. 6.30, 7.30, 
8,30. 11.30, 13.30, 18.30. 21.30. 23.30.

PROGRAM III: 8.05 Co kto lubi; 
9 „Niepókomany” — ode. pow.; 
9.10 Herbatka przy samowarze: 
9.30 Kwadrans akademicki; 9.45 
Dyskoteka pod gruszą; 10.35 Sak; 
snf.^nowe duety; 11 Życie rodzin­
ne;-11.30 Dyskoteka pod gruszą; 
12,25; Za kierownicą; 13 Powt. z 
rozrywki; 13.50 „Ośmiu gwardzi­
stów w c-arnvch bermycach” ode. 
pow. II. Sekuły; 14 Lato w Filhar­
monii; 15.05 Wakacje ze swin­
giem — Festiwale bluesa; 15.40 
Przypominamy zespół Chase; is 
Tydzień reportera radiowego „Noc 
i mgła.” — rep.; 16.20 Muzykobra- 
nie; 16.45 Nasz rok 78-my; 17.05 
Muz, poczta UKF; 17.40 Odkurzone 
przeboje; 18.10 Polityka dla wszy­
stkich; 18.25 Czas relaksu; 19 Pow. 
w wyd. dźw. — „Doktor Murek”; 
19.35 Opera — J. Prokofiew „Og­
nisty' anioł”; 19.50 „Niepokonany” 
— Ode. pow.: 20 60 minut na go­
dzinę; 21 Wielki pianista — S. 
Rachmaninow'; 21.40 Wiersze śpic- 
wano B. Leśmiana; 22 08 Gwiazda 
s'edmt;t wieczorów — S. Krajów 
skl; 22.15 Trzy kwadranse jazzu

kilku dn<i autobusy PKS przyjeżdżają i odjeżdżają 
w Lesznie z innego miejsca — między młynami a tzw 

wolnymi torami przy ul. Towarowej, bardzo blisko dworca 
PKP. Gospodarskim’ sposobem zaadoptowano na kasy bile­
towe oraz poczekalnię pomieszczenia po byłej składnicy opa­
łu oraz warsztatach Państwowego Ośrodka Maszynowego. 
Plac dla postoju autobusów uzyskano dzięki Państwowym 
Zakładom Zbożowym. Obecny dworzec autobusowy dysponu-, 
je siedmioma stanowiskami wyjazdowymi. W przyszłości, po 
wybudowaniu bezpiecznego, najkrótszego przejścia do dworca 
PKP i przejścia do ul. Przemysłowej oraz otwarcia restaura­
cji i innych przydatnych obiektów powinien być zdecydowa­
nie wygodniejszy dla podróżnych od prowizorycznego przy­
stanku przy pl. Wiosny Ludów.

W innym rejonie śródmieścia Leszna trwają prace przy 
przebudowie układu ulic. Przedłużona zostanie — do ul. Wa­
ryńskiego — ulica Armii Czerwonej. Na ich skrzyżowaniu, 
w pobliżu tzw. ćwiczni miejskiej, powstanie rondo. Pozwoli 
to rozładować ruch w śródmieściu i ułatwi dojazd do prze­
jazdu ponad torami kolejowymi. Obecnie trudno jeszcze do­
patrzeć się przyszłej ulicy — trwają prace rozbiórkowe i wy­
cinanie starych drzew. Żal tych pięknych lip, ale innego wyj­
ścia chyba nie było. Zaś do ojców Leszna można mieć chyba 
zaufanie, że nie pozwolą wyciąć ani jednego drzewa więcej 
niż trzeba, (tt)

„Poiania“ nadal 
dłużnikiem handlu

Od przedsiębiorstw handlowych 
z całego kraju Wydział Handlu i 
Usług Urzędu Wojewódzkiego w 
Poznaniu otrzymuje pisma doty­
czące dostaw z Wielkopolskich 
Zakładów Obuwia „Polania’’ w 
Gnieźnie. Są one znacznie niż­
sze c-d planowanych, nie odpowia 
dają wielkościom określonym w 
zawartych umowach. Co jest przy 
czyną słusznie niepokojącej han­
del sytuacji? I

Zakłady borykają się z poważ­
nymi kłopotami surowcowymi. 
One właśnie powodują, że tego­
roczne zaległości przekroczyły już 
300 000 par obuwia. Nie wywiązu 
ja się z przyjętych zobowiązań za 
kłady w Pionkach, zaopatrujące 
„Polanię” w polcorfam. Były tak­
że kłopoty ze skórami bukatowy 
mi; po dłuższej przerwie garbnr 
nia we Włodawie dostarczyła je 
w ubiegłym tygodniu.

Zaległości gnieźnieńskich zakła­
dów wobec handlu rosną i nie 
wiadomo czy zostaną odrobione 
do końca tego roku. Wykonanie 
zadań planowych zależy zaś głów 
nie od dostawców nolcorfamu i 
skór bukatowych, (nik)

ODPOWIADAMY

Poznańskie

Kamienie szlachetne

.GŁOS WIELKOPOLSKI*^ przedstawiciele w województwach
KALISZ: Bogdan Pardus, ul. Kazimierzowska 4, tel. 36-89.
KONIN: Wojciech Plutowski, pl. PZPR 1, tel. 266-67.
LESZNO: Tomasz Talarczyk, ul. Słowiańska 38. tel. 28-25.
PIŁA: Władysław Wrzask, ul. Okrzei 56, tel. 43-56.

Tomasz Bartowski, Wschowa. — 
Niestety, redakcji naszej nic nie 
wiadomo* o wydaniu takiej książ 
ki. (2801)

Aldona P„ Leszno. — Przypa­
lone garnki łatwo doprowadzić do 
należytej czystości, jeżeli do 
garnka z wodą nasypiemy garść 
soli i mały kawałek mydła lub 
łyżeczkę proszku do prania. Przez 
noc przypalona skorupa odmięk- 
nie i sama odejdzie od dna. (2792)

Wkotnińsfcich zakładach
pracy organizuje się do 
stawy warzyw i owo­

ców na zimowe zapasy dla 
pracowników. Rady zakłado­
we zbierają od wszytkich chęt 
nych zamówienia i przekazują 
je do Wojewódzkiej Spółdzieł 
ni Ogrodniczej bądź bezpośred 
nio do producentów. Urządza 
się także wycieczki pracowni­
ków do kilkunastu dużych sa 
dów, w których można kupić 
owęce.

Rada Zakładowa Konińskich 
Zakładów Naprawczych Prze 
mysłu Węgla Brunatnego po­
stanowiła bezpłatnie zaopa­
trzyć w zimowe zapasy — sa­
motne matki, rencistów i wie 
lodzietne rodziny, (woj)

Trwają zbiory w centrum 
sadowniczo-warzywniczym w 
okolicach Wyrzyska, Białośli­
wia, Kaczor, Łobżenicy. Naj­
większy w Pilsikiem -punkt sku 
ou Wojewódzkiej Spółdzielni

W Konińskiem i Pilskiem

Zimowe zapasy warzyw i owoców
Owocow-o-Pszczelarskiej w 
Osieku kolo Wyrzyska odbie­
ra dziennie ponad 70 ton ja­
błek i znaczne ilości warzyw, 
ziemniaków i miodu.

Tegoroczne zbiory można uznać 
za dobre. Dużo jest miodu. Nie­
złe są warzywa gruntowe, sporo 
kapusty, dobrze zaowocowały gru­
sze i jabłonie oraz porzeczki. Nie­
stety, kiepsko z ogórkami. Baza 
w Osieku zajmuje się nie tylko 
skupem. Przerabia się tutaj zna­
czoną część warzyw i owoców na 
pulpy i kiszonki. Około 1300 ton 
zanim trafi do handlu przechodzi 
proces uszlachetniania (mycie i 
paczkowanie). Klienci coraz chęt­
niej kupują takie produkty. Dla­
tego też buduje się nowy obiekt 
— paczkowalnię.

'PoECstała część skupionych

warzyw i owoców jest maga­
zynowana w potężnych komo 
rach chłodniczych lub umiesz 
czana w kopcach. W ten spo­
sób przechowuje się kilkaset 
ton cebuli, marchwi, kapusty i 
włoszczyzny.

By usprawnić transport spół 
dzielcy z Osieka swoimi po­
jazdami odbierają zbiory od 
każdego kto sprzedaje jednora 
zowo ponad 500 kg jabłek i 
ponad 100 kg miodu. Magazy­
ny bazy w Osieku nie miesz­
czą jednak tego co się skupu­
je. Znaczna część owoców 
przechowywana więc będzie 
u indywidualnych sadowni­
ków, od których WS-OP wy­
kupiła tegoroczne zbiory i wy­
dzierżawia magazyny. (wis)

aktualności — mag.;
liryka francuska;
dniem a snem.

Wiadomości: 5,
12, 15, 17, 19.30, 22.

PROGRAM IV:

23.05
23 Dawna

Między

6, 1,

8 Gra

8, 10.30,

T. Szu- 
Sredniakalski; 8.10 R-TV Szkoła

Jęz. polskidla Pracujących
(sem. I): „Mitologia”; 8.25 J. S.
Bach: Fantazja G-dur na
organy; 8.35 Szkoła Mistrzów;
8.50 Graj, kapelo; 9 Dla kl. 
I (jęz. polski): „Psotki i śmiesz 

— aud. słowno-muz. oparta
na wierszach J. Porazińskiej; 9.25 
Utwory kameralne W. A. Mozarta; 
10 Dla kl. V (j. polski) „Stary 
Doktor”; 10.30 Estrada przyjaźni; 
11 Dla kl. I lic. (j. polski) „Huma­
nista patrzy na świat”; 11.30 Sztu­
ka M. Callas; 12.05 Czas dobrych 
gospodarzy; 12.25 Giełda płyt; 13

Śpiewa A. Dąbrowski; 13.15 Pieśni 
tańce Mazowsza; 13.30 Tu Studio 
Stereo (o-gólnop.); 14 RTV Szkoła 
Średnia dla Pracujących (Techn. 
Rolnicze); 14.15 Tu Studio Stereo 
(ogólno-p.); 14.35 Muzyczny świat 
Mc Coy Tynera (stereo ogólnon.j; 
15.05 W Jezioranach — ode. 961 
powieści radiowej; 15.40 Książki, 
do których wracamy; 16.05 Dla 
nauczycieli — „Przed ' pierwszym 
dzwonkiem”; 16.25 Olimpiada J. 
rosyjskiego; 16.40 Z taśmoteki spi­
kera; 16.50 Radioexpress; 17 Z taś­
moteki spikera; 17.15 Rep. dźwię­
kowy M. Nowakowskiego; 17.30 
Z taśmoteki spikera; 17.40 Aud. 
dla młodzieży; 17.55 Muz. Słowiań­
ską; 18.25 Sztuka, moda, uroda;
19 Nauka — praktyce; 19,15 J. an­
gielski; 19.30 Jani session — (stereo 
ogólnop.); 20.15 „Praska wiosna —-

1978” (stereo ogólnop.); 21.45 Nowe 
nagrania radiowe — R. Curry;
22.15 Nauka i świat współczesny — 
— Pojęcie praktyki w filozofii i 
naukach społecznych; 22.35 R-TV 
Szkoła Średnia dla Pracujących 
—• j. polski sem. HI „Balladyna”;
22.50 Śpiewa Maureen Forrester.

Wiadomości: 12, 15, 16, 22.55.

PROGRAM 1; 1245 )— TTR —
Uprawa roślin (seni. 1): „Znaczę 
nie wilgotności i opadów w ży­
ciu roślin”; 13.25 TTR — Ho­
dowla zwierząt (sem. 1): „Układ 
krwionośny i oddechowy”; 15 — 
Melodie: „Wakacje z Anną” — 
program estradowy z udzia­

szlifowane w Rakoniewicach
T m bliżej końca roku, tym większe zainteresowanie to- 
x warzyszy produkcji małego zakładu w Rakoniewicach 

(Poznańskie). Od niego zależy bowiem jak wyglądać będą 
choinki gwiazdkowe. Ich ozdoby są specjalnością rakoniewić- 
kiego oddziału Wojewódzkiej Spółdzielni Pracy Produkcji i 
Przetwórstwa Szkła w Pobiedziskach.

Bombki z Rakoniewic znane są i cenione nie tylko w kra­
ju, przede wszystkim za jakość i atrakcyjność wzorów. Wy­
rabia się je w różnej wielkości — od bardzo małych do nie­
wiele ustępujących piłce ręcznej. Co roku przybywa zleceń 
i — choć trudno im sprostać — produkcja znacznie wzrasta. 
Tegoroczna sięgnąć mą 7,2 min sztuk ozdób.

Teraz rozpoczął się w rakoniewiekim oddziale „gorący* 
okres. Wysyła się coraz więcej wyrobów do krajowych i za­
granicznych odbiorców (zwłaszcza do Francji, Szwecji, USA 
i Kanady, a od niedawna — do Austrii).

Równocześnie wprowadza się do produkcji nowe maszyny, 
które ułatwiają pracę i zwiększają jej wydajność. Niedawno 
tło zakładu trafił drugi w kraju (podobny pracuje tylko w 
Koszalinie) automat do dmuchania ozdób; prototyp ten zdaje 
egzamin, zastępując na dwie zmiany pracę 17 ludzi. Wprowa­
dzono także lepszy system srebrzenia ozdób. i.

Coraz większym powodzeniem wśród klientów poznańskiej 
„Alfy” (tylko do tego domu handlowego są dostarczane) cie­
szą się kryształy szlifowane w Rakoniewicach. Surowiec 
otrzymuje oddział z huty szkła „Julia” w Szklarskiej Porę­
bie i poddaje go obróbce na szlifierkach. Gotowe wyroby nie 
ustępują najlepszym z firm o większej renomie.

Nowością jest natomiast podjęcie szlifowania kamieni szla­
chetnych. Na razie na małą skalę i eksperymentalnie, ale je­
żeli załodze uda się onanować tajniki tej pracy, Rakoniewice 
staną się wkrótce także szlifierzem kamieni szlachetnych.

(bop) ,

FACHOWIEC W* ROLNIKOM
Doc. dr Jerzy Górny — dyrektor Wojewódzkiego Ośrodka 
Postępu Rolniczego w Sielinku (poznańskie).

NIE OPÓŹNIAĆ SIEWU ZBÓ2

Podczas trwających obeende siewów zbóż ozimych należy szcze­
gólnie pamiętać o Zachowaniu terminów agrotechnicznych. Mimo 
opóźnionych prac przygotowawczych do siewów (w wyniku prze­
dłużonej w roku bieżącym wegetacji zbóż i trudności z ich zbio­
rem w czasie przekropnych żniw) trzeba zrobić wszystko, aby za- 
siać je w stosownej porze. Optymalne terminy siewów dla żyta na 
ziarno zamykają się w okresie od 15—30 września, dla pszenicy ozi­
mej podobnie, choć dopuszczalny jest jeszcze siew do 5 października.

Przekroczenie tych termihów powoduje, że oziminy nie zdążą 
nagromadzić dostatecznej ilaści wilgoci, stają się mniej odporne 
na niskie temperatury w zimie, a szczególnie na przymrozki wiosen­
ne. Jeśli nie da się uniknąć opóźnienia siewów zbóż ozimych, na­
leży wysiać wówczas maksymalną a zalecaną przez fachowców ilość, 
ziarna na hektar. Nie wolno zapominać o takim zabiegu, jak za­
prawianie ziarna siewnego, eo chroni rośliny przed chorobami * 
okresie wegetacji. (emp)

łem A. Jantar, J. Matisoyej, 
zespołu Junuor (CSRS) oraz 
baletą „Bart” (kol.); 15.39 —
NUR'!) — Pedagogika: „Poznanie 
światal’|’. Wykład prof. dr. Bogda­
na Suihodolskiegp; 16 — Dzien­
nik (Itol.), 16.10 < — „Obiektyw”; 
16.30 4- „Zwierzyniec” (kol.); 17.15 
— „pom i my’^ 17.30 — Studio 
Sport — Klub ZKibica (kol.); 17.50 
— „Czerwone wino” — ode. 2 
(ostatni) filmu' prod. CSRS (kol.); 
19 — Dobranoc dla najmłodszych 
(kol.); 19.10 — „Siódemka”;
19.30 — Wieczór z dziennikiem 
(kol.); 20.30 — Teatr Telewizji na 
Świecie — James ^orsyth: „Ostat 
nia podró^’ — spektakl TV ang. 
(kol.); 21.55 — Camei?. a — maga 
zyn muzyczny; 22,25 — Dziennik 
(ko!.).

PROGRAM 2: 16.05 — Iśowoczes

ność w domu i zagrodzie; SPOT­
KAJMY SIĘ RAZ JESZCZE — 
łość. w kolorze: 16.35 — Śpiew* 
Marion; 1G.45 — „Ludzie cyrku” " 
film dok.; 17.05 „Pieski dzień” 
fel. filmowy; 17.10 — „Człowiek 
z rowerem” — film dok.; 17.30 — 
„Przesądy teatralne” rep. filmo­
wy; 17.45 — „Gazeta rodzinna” 
rep. filmowy; 18.10 — „Przedmio 
ty” — film dokum.; 18.15 —

'czet aktorów polskich — Jan 
Kreczmar; 19.10 — „Teleskop”; 
19.30 — Wieczór z dziennikiem 
(kol.); 20.30 — Kino, kino: „Ham­
let” — prezentacja 4 filmowych 
wersji „Hamleta’; 21.10 — „Rap' 
tularz z półwiecza” — program 
Adama Kochanowskiego: 21.55 " 
24 godziny; 22.10 — „Saga roda 
Miałszygroszy” — rep. filmowy: 
22.40 — Jan Ptaszyn-Wróbiewski 
prezentuje.



ul. Berwińskiego 2/4

Tel 67-93-46.

Uczennica zawodu
modniarskiego może się 
zgłosić. Poznań, Krysie­
wicza 9. 69230g

„LINGWISTA — OŚWIATA* 
KRAJOWA SPÓŁDZIELNIA PRACY 

w Warszawie
Okręgowy Oddział w Poznaniu, 

uL Klasztorna 2
ZAWIADAMIA

wszystkich zainteresowanych, że inauguracja zajęć na
KURSACH JĘZYKÓW OBCYCH 
z podziałem na grupy językowe

ODBĘDZIE SIĘ:
JĘZYK ANGIELSKI
— 28 września o godz. 18.00.
Inne JĘZYKI
— 29 września o godz. 18.00.

W NASTĘPUJĄCYCH OŚRODKACH NAUCZANIA:
— Berwińskiego 2/4 — Szkoła Podstawowa nr 26.
— Krakowska 10 — Szkoła Podstawowa nr 82.
— Osiedle Oświecenia 1 — Szkoła Podstawowa nr 19.

KURSY NIEDZIELNE
rozpoczną zajęcia

— 1 października o godzinie 10.00.
Inauguracja zajęć przy ul. Stalingradzkiej 32/40 odbędzie 

się 25 września — język angielski i 26 września — inne ję­
zyki — o godzinie 18.

W dniach inauguracji Ośrodki Nauczania przyjmować bę-
dą dalsze zapisy. 3237 -KI

Kożuch damski sprzedarti.
69358g

Kożuch zagraniczny sprze 
dam. Krańcowa 48 m. 88

Sprzedam rozrzytnik dwu 
osiowy. Stanisław Płociń- 
ski, Krzykosy k/Środy 
Wlkp. I315p

po godz. 16. 69013g

Repasarce oddam pracę 
do doinu. Tel. 32-07-02.

69392g

Wyprawione skóry lisów 
niebieskich. Grodzisk, 22

samóchody

Lipca 70. 130-tp

Mężczyznę przyjmie gos­
podarstwo rolne. Zgłoszę 
nia: Stary Rynek 92 m. 2. 

63913g

Ciągnik C 40-U po napra 
wie głównej zarejestro­
wany sprzedam. Goscie- 
szowice 53, gmina Niego­
sławice. zielonogórskie.

I313p

Fiata 127 i 125 MR sprze­
dam. Ul. Słowiańska 24 
m. 1. ®9352g

Antykorozyjne zabezpie-
ezenia szczególnym

NyU 521 Towoo sprzedam.
Międzychód, teL 700.

1303p zguby
Żuka sprzedam. Grodzisk,
22 Lipca 70. 1304p

Sprzedam przyczepę 4,5 to 
ny nową, samochodową. 
Wiadomość, Marek Zara- 
dzki Wierzbno, 62-400 Slup
ea. 1312p

21 września, godz. 8.10 w 
autobusie 69, przy Przy­
byszewskiego zostawiono 
torbę białą, w niebieskie 
kwiatki, zamykaną. Zna­
lazcę wynagrodzę. Tel. 
20-67-44 po południu.

69303g

UWAGA MŁODOCIANI! UWAGA MŁODOCIANI!

DYREKCJA 
WIELKOPOLSKIEJ FABRYKI 

MASZYN ELEKTRYCZNYCH „W I E F A M E L 
w Poznaniu, uŁ Kościelna 37

Svrenę 103 sprzedam.
Młyńska 11 m. 14. 67216g

lokale

Dnia 16 września w auto 
busie 74 (Os. Manifestu 
Lipcowego) pozostawiono 
torbę z damskim kozacz­
kiem. Zwrot wynagrodzę.

PRZYJMIE DO PRZYUCZENIA
Spółdzielcze dwupokojo- 
we (40 m!). dzielnica Grun 
wald (Łazarz), zamienię 
na równorzędne lub mniej
sze Warszawie. Tel.
67-99-70 Poznań. 2216-K2

Centrum Świętochłowic! 
Mieszkanie spółdzielcze 
M-2 komfortowe zamie­
nię na równorzędne w Po 
znaniu, Gnieźnie. Listy: 
„7949” Biuro Ogłoszeń, Ka 
towice. ’ 2219-K2

Zamienię 3 pokoje z kuch 
nią, II piętro, stare bu­
downictwo — piece — Je 
żyee, na kawalerkę z c.o., 
Winogrady. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19, dla 
69246g.

Sprzedam M-4 własnościo 
we, Osiedle Przyjaźni. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19, dla 69166g.

Pokój komfortowy wraz 
z garażem na 2 lata do 
wynajęcia. Zgłoszenia oso 
biste godz. 17—18. Poznań, 
Matejki 33a m. 2. 68694g

Jeżyce mieszkanie samo­
dzielne z przynależnością 
mi, 3 pokoje 80 m1 żarnie , 
nie na samodzielne 2-no- 
kojowe plus pokój. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19, dla 69457g.

nieruchomości <
Sprzedam dom, pół bliź­
niaka w Krotoszynie. Wia 
domość: Krotoszyn, XX- 
lecia PPR 22, lub Wro­
cław, tel. 67-12-02. 2211-K2

Tel. 721-58.

różne

69279g

Zgrzewarki do tworzyw z
gwarancją 
kłócające 
sprzedam, 
wa 12, tel.

roczną (nie za 
telewizji) —

Łódź, Skarbo- 
775-09. 2217-K2

Wpisy na zaoczne (kores 
pondencyjne) kursy kre­
śleń technicznych oraz 
kosztorysowania — przyj 
muje. szczegółowych in­
formacji pisemnych udzie
la Oświata", 31-139
Kraków, ul Spasowskie- 
go 8 (przedłużenie, ul 
Siemiradzkiego). 2031-K2

Cyklinowanie, lakierowa­
nie parkietów. Tel. 647-95
Kantak. 67931g

Układam fliski. Osiedle 
Zwycięstwa 23 m. 21, Olej
nik. 66093g
Przewozy, przeprowadzki.
Cielewicz, tel. 33-20-60.

67147g
Uszczelniania okien 
mą aluminiową. 
41-17-64. Wiciak.

taś-

M495g

matrymonialne
Samotni — oferty w Biu
rze Matrymonialnym
„Swatka” 9Ó-434 Łódź, 
Piotrkowska 133. 2073-K2
Dokucza Ci samotność? 
Pomoże Biuro Matrymo­
nialne „Ognisko”. Poznań,
Strusia 9. 66499g

Inwalida 28-letni, wy-

W ZAWODZIE:• Ślusarza
ELEKTROMONTERA

WARUNKI PRZYJĘCIA:
— ukończone 16 lat,
— ukończone 5 klas szkoły podstawowe!
— dobry stan zdrowia.

Szkolenie teoretyczne o-dbywać się będzie w ramach Pod­
stawowego Studium Zawodowego.

Ponadto przyjmujemy jeszcze do Zasadniczej Szkoły Za­
wodowej w zawodach jak wyżej.

Zakład nie posiada internatu.

ZGŁOSZENIA PRZYJMUJE
i INFORMACJI UDZIELA:

Sekcja Kadr i Szkolenia Zawodowego — 1 
fon: 456-31 wewnętrzny 21.
Dojazd tramwajem 7 18, lub autobusem 64.

tele-

3152-K1

Kośuch turecki haftowa­
ny, pierścionek z brylan 
tern 0,40 karat, wykładzi­
nę marmuropodobną tanio 
sprzedam. Niestachowska 
50 m. 106, 69141g

aa

Sprzedam futro, łapki ka 
rakułowe, brąz, wzrost 
165. Piotrowska, ul. Mod­
lińska 3, (Osiedle War­
szawskie). 69416g

uwzględnieniem przestrze­
ni zamkniętych poleca wy 
specjalizowany Auto Ser- 
vice, Przeźmierowo. Szosa 
Poznańska 3. W okresie 
2-letniej gwarancji po zi­
mie uzupełniamy powłoki
antykorozyjne. 69168g

Sprzedam 5 nowych opon 
do Łady. Os. jagielloń­
skie 48 m. 2. 6S445g

Sprzedam nowe nadwozie 
do Fiata 125p MR. Łubo-
wo, 

* 8—15.
tel. 76-14 godz.

1314p

Dnia 20 września 1978 r. zmarł nasz były pra­
co wn ik

kol. MIECZYSŁAW WAZBlNSKI
Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy głębo­

kiego współczucia.

Zarząd, Rada i współpracownicy 
Handlowej Spółdzielni Inwalidów „Równość** 

w Poznaniu

Pogrzeb odbędzie się dnia 25 września 1978 r. 
o godz. 14 na cmentarzu na Miłostowie. 332O-K3

W dniu 22 września 1'973 r. zmarł

kolega JAN GRELLUS
ceniony i pełen peświęcesiks działacz Polskiego
Towarzystwa Turystyczna Krajoznawczego.
członek Komisji Rewizyjnej Zarządu Wojewódz­
kiego. odznaczony złotą odznaką Zasłużonego 
Działacza Turystyki i Złotą Honorową Odznaką 
PTTK, Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodze­

nia Polski oraz innymi odznaczeniami 
państwowymi i społecznymi.

Zarząd Wojewódzki 
Polskiego Towarzystwa 

Turystyczno - Krajoznawczego 
w Poznania

3331-K3
Sa

+• Dnia 22 września 1978 r. zmarła po długich 
I i ciężkich cierpieniach, opatrzona Sakra­
mentami św. w 69 roku życia moja najdroższa 
żona, nasza ukochana mamusia, teściowa i ba­
bunia, śp.

JANINA ZOFIA KOSMALA
z domu Tokłowicz

Pogrzeb odbędzie snę we wtorek, 26 bm. o go­
dzinie 13 na cmentarzu na Miłostowie.

W głębokim smutku pogrążony

mąż z dziećmi i wnukami
Autobus podstawiony zostanie przy ul. Róża­

nej 21, godz. 12.
Poznań, Warszawa, Brodnica. 69451g

+ W dnńi 23 września 1978 r. zmarła po cięż-. 
’ kich cierpieniach opatrzona Sakramentami* 
sw, moja ukochana żona. śp.

LEOKADIA JÓZEFOWICZ
Pogrzeb odbędzie, się we wtorek 26 bm. o go­

dzinie 10.30 na cmentarzu górczyńskim.
Pogrążony w żałobie

MĄŻ
69465g

+ Dnia 22 września 1978 r. zmarła po ciężkich 
1 cierpieniach, opatrzona Sakramentami św„ 
Przeżywszy lat 45, moja ukochana żona, nasza 
”r,oga mama, babcia, córka, synowa, siostra, 
łesciowa, bratowa, szwagierka i ciocia, śp.

STEFANIA MUSIAŁ
z domu Rura

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 26 bm. o go- 
ązmie 15 na cmentarzu sołackim przy ul. Lu- 
tyckiej.

W smutku pogrążeni 
mąż z dziećmi i rodzina 

Autobus sprzed domu żałoby o godz. 14.15.
bl. Dąbrowskiego 68 m. 5. 69469g

Szukam działki pięknie po 
łożonej blisko lasu lub je 
ziora do 5.000 m! w oko­
licach 20 km od Pozna­
nia. Oferty „Prasa”. Grun 
waldzka 19, dla 68302g.

Sprzedam działkę budow­
laną w Witkowie 4100 m* 
nadającą się na ogrod­
nictwo względnie hodow­
le. Józef Michalak, 62-230 
Witkowo k. Gniezna, ul.
Poznańska 32. 67534g

kształcenie średnie, z mie
szkaniem pozna panią
do 160 cm wzrostu. Cel 
matrymonialny. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 67043g;
Rozwiedziona, niezależna, 
posiadająca mieszkanie, 
samochód, pozna ucżciwe 
go pana do lat 65, eme-
ryta, prawem jazdy.
Cel matrymonialny. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 67038g.

Dnia 22 września 1978 r. zmarł

JAN GRELLUS
wieloletni i zasłużony przewodnik PTTK., 

odznaczony Złotym Dyskiem PTTK i wieloma 
honorowymi odznaczeniami.

Zegnamy Go z żalem, we wtorek 26 brn. o go­
dzinie 10.25 na emenlarzu na Junikowie.

Koleżanki i koledzy 
a Koła Przewodników m‘K 

w Poznaniu

W dniu 21 września 1978 r. zmarł kolega

dr JÓZEF RYNARZEWSKI
były wieloletni przewodniczący Oddziału Po-
znańskiego Polskiego Inżynierów
i Techników Sanilarnych, zasłużony działacz Na­
czelnej Organizacji Technicznej, odznaczony Zło­
tą Odznaką PZITS. Złotą Odznaką NOT, Odznaką 
Honorową ni. Poznania, Odznaką Honorowa „Za 
Zasługi w Rozwoju Woj. Poznańskiego”, Krzy­
żem Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski.

Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ­
czucia składa

Zarząd Oddziału Poznańskiego 
Polskiego Zrzeszenia 

Inżynierów i Techników Sanitarnych

3315-K3

tDnia 22 września 1978 r. zmarła po długich 
cierpieniach, przeżywszy lat 80, nasza kocha­

na i oddana całym sercem matka, teściowa, bab­
cia i prababcia, siostra i szwagierka, śp.

TEOFILA CELLARY
Pogrzeb odbędzie się w Kielcach 28 bm. na 

Starym Cmentarzu.

Msza św. za duszę Zmarłej odprawiona zo­
stanie w poznańskiej Farze w dniu 5 paździer­
nika o godz. 18.

W snrutkn pogrążeni

Syn, wnukowie i rodzina
69441g

Dnia 22 września 1978 r. zmarł mój najdroż­
szy mąż, opatrzony ...

w 69 roku życia

BOLESŁAW
Pogrzeb odbędzie się we

Sakramentami

LUSSA

św.

wtorek, 26 bm. o go­
dzinie n na cmentarzu na Miłostowie.

W smutku pogrążona 
żona z rodziną 

Autobus odjedzie sprzed domu żałoby o godz. 10.
Plac Kolegiacki 9 m. 5. 69467g

4. Dnia 23 września 1978 r. zmarła opatrzona 
' Sakramentami św., przeżywszy lat 66, moja 
ukochana żona, nasza najtroskliwsza mama, teś­
ciowa i babcia, śp.

MONIKA DZIURLA
z domu Przybył

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 28 bm. o go­
dzinie 1'6 na cmentarzu na Starołęce.

W głębokim smutku pogrążona

Uprasza się o nieskładanie kondolencji.

Ul Starołęcka 94. 6.9463 g

Wdowiec po 49, przystoj­
ny, posiadający gospodar 
stwo ogrodnicze, z willą 
i samochodem w Pozna­
niu — pozna panią rozsąd 
ną, zgrabną, przedsiębior 
czą, do lat 30. Cel matry 
monialny. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
66770g.

Wdowa, samotna, 59-let-
nia, 
nie, 
zna

niezależna, mieszka-
nieruchomość
pana

po-

bezdzietnego,
kulturalnego, 

, chętnie z
mieszkaniem — Poznaniu. 
Cel matrymonialny. Ofer 
tv Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 67053g.

Pani średniego wzrostu, 
materialnie niezależna — 
pozna pana do lat 40, w
celu matrymonialnym.
Zdjęcie mile widziane. O-
ferty „Prasa”, Grun-
waldzka 19 dla 67065g.

tDnia 22 września 1978 r. zmarł opatrzony
Sakramentami św., w wieku 60 lat, nasz 

ukochany i drogi mąż., ojciec, teść, szwagier 
i wujek, były więzień obozu Mauthausen - Gu­
sen, śp.

HENRYK SOBCZAK
mistrz cukierniczy

BBBBBBBBBBBBBBSfflHBBBHBBBH^HBB®^

Klub Międzynarodowej 
Prasy i Książki w Poznania, 

ul. Ratajczaka 39

Z
WZNAWIA 

dniem 1 października 1978 roku
KURSY JĘZYKÓW

ł1

w zakresie:
▲ ANGIELSKIEGO

▲ NIEMIECKIEGO
▲ FRANCUSKIEGO

▲ ROSYJSKIEGO
▲ WŁOSKIEGO

▲ SZWEDZKIEGO
▲ HISZPAŃSKIEGO

Zapisy przyjmujemy: codziennie w gr. ■ 
dżinach od 10 do 18 w Klubie Międzyisa,- 
rodowej Prasy i Książki, I piętro. 3212-K1

ISBBaaBBBBBBBaBaBBBBBBSBBBBBaB^-M.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 26 bm. 
o godz. 12 na cmentarzu na Miłostowie.

tW dniu 22 września 1978 r. zmarła nagle, 
przeżywszy lat 91, nasza ukochana matka, 

teściowa, babcia i prababcia, śp.

W smutku pogrążona
RODZINA

Prosimy o nieskładanie kondolencji.
3321-U3

JAN ANTOSZKIEWICZ

ANTONINA GOŁASKA
z domu Schulz d

4- Dnia 23 września 1978 roku zmarł po cięż- 
I kich cierpieniach, mój kochany mąż, nasz 
drogi ojciec, teść i dziadek, śp.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 26 brn. 
o godz. 9.15 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążona

żona z rodziną

4- Dnia 21 września 1978 roku zmarła nasza naj- 
• droższa matka, teściowa, babcia, siostra, bra­
towa i ciocia, przeżywszy lat 86, śp.

JADWIGA KARŚNICKA
z domu Chełnucka

Pogrzeb odbędzie się w Kaliszu we wtorek, 
dnia 26 bm. po mszy św. odprawionej w koś­
ciele św. Mikołaja o godz. 14.

Córka, syn i rodzina
3322-U3

tDnia 22 września 1978 r. zmarła w 72 roku 
życia, nasza ukochana matka, teściowa, bab­

cia i prababcia, śp.

FRANCISZKA PRZEDWOJSKA
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 25 bm. 

o godz. 15 na cmentarzu w Spławiu.

W głębokim smutku pogrążone

dzieci, wnuki i prawnuki
Ul. Sowice 34. 6ś435g

Dnia 21 września 1978 r. zmarł najdroższy mąż, 
ojciec, teść i dziadek

JAN STYPEREK
Msza św. zostanie odprawiona we wtorek, 

26 bm. o godz. 15 w kościele w Smochowicach, 
po czym wyprowadzenie zwłok na cmentarz 
w K rzyżownikach.

Zona z rodziną
69432g

s. + p.
WŁADYSŁAW MATOSZKO

zmarł nagle, przeżywszy lat 57.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 26 bm. o go­
dzinie 16 w Wieszczyczynie.

W smutku pogrążona

3324-U3

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 26 bm. o go­
dzinie 15 na cmentarzu winiarskim przy ul. Woj­
ciechowskiego. ,

W głębokim smutku pogrążona
RODZINA

69461g

tDnia 22 września 1978 r. zmarła namaszczo­
na Olejami św., w wieku lal 30, nasza ko­

chana matka, teściowa, babcia i prababcia, sp.

HELENA KUBACKA

3310-U3

Ul Świerczewskiego 330.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 26 bm. 
o godz. 11 na cmentarzu junikowskim.

Bf

W smutku pogrążona

córka z mężem i dziećmi

3325-U3

tDnia 21 września 1978 r. zmarł nagłe 
kochany mąż, nasz najdroższy ojciec, 

i dziadek, śp.

STANISŁAW MUCHOWSKI

mój 
teść

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 26 wrześ­
nia br., o godzinie 12.30, na cmentarzu na Ju­
nikowie.

W smutku pogrążona

żona z dziećmi i rodziną

Ul. Czesława 12 m. 10. 3327-U3

tDnia 22 września 1978 roku zmarł opatrzony
Sakramentami św., w wieku 71 lat. nasz dro­

gi, ukochany mąż, ojciec, teść, brat i dziadek, 
śp.

JAN GRELLUS 
emerytowany inspektor 

Dyrekcji Okręgu Poczt i Telekomunikacji, 
odznaczony Krzyżem Kawalerskim Orderu Od­
rodzenia Polski, Odznaką Honorową m. Pozna­
nia, Odznaką Honorową .,Za Zasługi w Rozwoju 

Województwa Poznańskiego".

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 26 bm. 
o godz. 10.25 na cmentarzu na Junikowie.

W głębokim smutku pogrążona

żona z dziećmi i rodziną
3323 U3 .

+ Dnia 22 września 1978 r. zmarła przeżywszy 
lat 74, nasza kochana siostra, szwagierka, 

bratowa i ciocia, śp.

MARIANNA KACZMAREK
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 26 wrześ­

nia br., o godzinie 14, na cmentarzu na Mj- 
łostowie.

W smutku pogrążona

Ul. Rutkowskiego 15A m. 4.' 3326-U3

i

u
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Hokej na trawie
1:1 w meczu

Lech Warta
Obfite opady deszczu pozwoliły 

na rozegranie tylko części spot­
kań trzeciej i czwartej kolejki 
spotkań I ligi hokeja na trawie. 
Zapowiadający się najciekawiej 
derbowy pojedynek mistrza Pol­
ski Lecha wicemistrza Warty
odbył się nie w Poznaniu, lecz w 
Siedlcach jako mecz propagando­
wy, Spotkanie stało na dobrym 
poziomie i zakończyło się remi­
sem 1:1 (1:1). Bramki strzelili po 
krótkich rogach: Otulakowski dla 
Warty i Kubiak dla Lecha. Nie- 
powiadomienie o tym, że mecz po- 
wyższy odbędzie się poza Pozna­
niem jest oczywistym przeocze­
niem PZHT.

Z sześciu zaplanowanych spot­
kań w Gnieźnie odbyły się tylko 
dwa. Stella, która z trudem w 
ubiegłym sezonie utrzymała się w 
I lidze pewnie wygrała z benia­
minkiem ligi Górnikiem Siemia-
nowice 2:0 (1:0) zdobywając 
ki ze strzałów Czaińskiego i 
skawki. Start, zremisował 
aktualnym wiceliderem

bram 
Trza- 
0:0 z

AZS
WSWF Katowice. Obraz tabeli wy 
paczają na razie znaczne różnice 
w liczbie rozegranych spotkań.

■ (ad)

Pięciobój nowoczesny
M. Bajan 

mistrzem Polski
Sensacyjny przebieg miały 

Kąkończone w niedzielę w 
Drzonkowie k. Zielonej Góry 
międzynarodowe m istrzostwa 
Pofeki w pięcioboju nowoczes 
ńym. Tytuł najlepszego pię- 
ciobbisty kraju wy walczył 22- 
letni Marek Bajan, srebrny 
medal zdobył Bogdan Bart­
czak a brązowy — Zbigniew
Pacelt najlepszy spośród
trzech naszych mistrzów świa 
ta. Janusz Peciak pobiegł do­
skonałe. ale zdołał zająć depie 
ro 4 miejsce. (PzAP)

Sprawiedliwy podział punktów Remis na
Dokończenie ze str. 1

przyszli byli świadkami cieka­
wego i zaciętego, choć nie sto­
jącego na zbyt wysokim pozio­
mie meczu. Zespół Szombierek 
potwierdził, że pochlebne re­
cenzje jakie zbiera w tym se­
zonie sa w pełni zasłużone. By 
tomianie w pierwszej połowic 
zaprezentowali bardzo dojrza­
łą grę, na którą lechici nie mo 
gli znaleźć żadnej recepty. Go­
ście nie nastawili się wcale na 
defensywę, lecz od pierwszych 
minut prowadzili otwartą grę 
i dyktowali przebieg wyda­
rzeń na boisku.

Już w 5 minucie Ogaza otrzr 
mał bardzo ładne podanie od 
Nagięła i znalazłszy się w sy­
tuacji sam na sam z Mowli- 
kiem, pewnie ją wykorzystał. 
Nie popisali się przy tej akcji 
obrońcy Lecha, pozostawiając 
środkowego napastnika gości 
zupełnie bez opieki. Nie był to 
jedyny błąd defensorów Lęcha 
w tej części meczu. Najgroź­
niejsi napastnicy Szombierek 
(Ogaza i Nagiel) choć kryci in­
dywidualnie przez Barczaka i 
Piekarczyka, często uwalniali 
się spod ich opieki. W 25 min. 
Ogaza miał doskonałą okazję 
na podwyższenie rezultatu, 
lecz przegrał pojedynek sam 
na sam z Mowlikiem. Bram­
karz locha — zwykle bardzo 
silny punkt zespołu — nie po­
pisał się natomiast w 36 min. 
meczu, kiedy to wypuścił piłkę 
z rąk po strzale Herisza. a nad 
b:egającv Nagiel uzyskał drd- 
giego gola.

Wydawało się w tvm momen 
c:e. że losv meczu sa już prze­
sądzone. Na szczęście poznania 
cv nie zrezygnowali z walki i 
jeszcze przed przerwa no bar­
dzo snrvtnvm strzale Kasalika 
uzyskali kontakterwa bramkę. 
Po zmianie stron lechici z de­
terminacja rzucili się do ata-

W walce o górnę piłkę Napierała i Wojtowicz (w białych spo­
denkach). Na wynilk akcji czekają Kasaiik (z lewej) i Sośnica.

ku, spychając rywali do rozpa­
czliwej obrony. Goście bronili 
się 9 zawodnikami (pozostawia 
jac w przedzie jedynie Ogazę i 
Nagięła), a pod ich bramką co 
chwilę dochodziło do sporego 
zamieszania. Piłkarze Szombie 
rek dość długo wybijali piłkę 
na auty i rzuty rożne, jednak 
w 69 minucie wprowadzony 
dwie minuty wcześniej do gry 
Skurczyński, wygrał pojedy­
nek główkowy z obrońcami bv 
tomian i zdobył wyrównujące­
go gola.

wodników Lecha w pierwszej po* 
Iowie. Mieli oni pokryć rywali 
pressingiem, ale nie potrafili tego 
uczynić. Szombierki opanowały 
grę w środku pola a mając w przo 
dzie dwóch tak groźnych napast­
ników jak Nagiel i Ogaza zdecy­
dowanie dominowały na boisku. 
Szczególny zawód sprawił mi Mi­
lewski, który zachowywał się jak 
nowicjusz. Po zmianie stron ini­
cjatywa należała do mojego zespo­
łu. Wprowadzenie do gry Skur- 
czyńskiego miało za zadanie wy­
robienie przewagi w walce o gór­
ne piłki. Przyniosło to efekt w po­
staci wyrównującej bramki.

AZS i Posnama tracą punkty

Szczypiorniści Grunwaldu w dobrej formie
W sobotę i niedzielę kibice 

piłki ręcznej mieli okazję zo­
baczenia w akcji wszystkich 
poznańskich zespołów ligo­
wych. Bardzo dobrze wypadł 
pierwszoligowy Grunwald, któ 
iy dwukrotnie wygrał z za­
brzańską Pogonią 24:22 (13:11) 
i 26:20 (14:8). Trochę gorzej po 
wiodło się drugoligowej Po­
snanii, która z Chrobrym Gło­
gów zwyciężyła 22:16 (11:6) i 
zremisowała 19’19 (10:9). Po­
dział punktów nastąpił w
spotkaniach AZS S narta
Katowice. W sobotę akademi­
cy przegrali 16:20 (8:11), nato­
miast w niedzielę zrewanżo­
wali się katowi cza nom wygry­
wając 23:21 (12:8).
Kibiców najbardziej intereso­
wała forma szczypiomistów 
Grunwaldu. Informacje o do­
brej girze wojskowych z wroc­
ławskim Śląskiem potwierdzi­
ły się całkowicie. Podopieczni 
trenera Aleksandra Wiecanow- 
skiego rozegrali dwa dobre me 
cze. Pogoń, która w swoich sze 
regach ma kadrowiczów: bram- 
karca — Woj czaka i zawodni­
ków pola — Grygiela, Gwoź­
dzia i Kokota nie wiele mogła 
zdziałać w pojedynkach z oo- 
znaniakami. Wojskowi kontro­
lowali przebieg gry i w obu 
meczach odnieśli zasłużone 
zwycięstwa.
- Szczególnie mógł się podo­

bać mecz rewanżowy. Bardzo 
dobrze zagrał w nim J. Kulecz­
ka. Był nie tylko groźnym 
strzelcem, ale również do­
brze rozdzielał piłki swoim 
kolegom. Od 17 minuty otrzy­
mał on indywidualnego opie­
kuna — Mazurka, .ale zabrza- 
n«n nie był w stanie upilno­
wać wyjątkowo dobrze uspo­
sobionego zawodnika Grunwal­
du. Obserwując oba spotkania 
dało się zauważyć dobrą for­
mę, a także poprawną organi­
zację gry wojskowych w obro­
nie.

Bramki zdobyli dla Grunwaldu: 
J. Kuleczka 7 i 7,z Z. Ratajczak 6 
i 3, Roesler 5 i 2, Jarzyński 1 i 5, 
Dybol 2 i 3, Z. Kuleczka 2 i 1. 
■Urbanowicz 1 i 2, Taraszklewicz

komplet punktów pozostanie 
w Poznaniu. Stało się jednak 
inaczej. Po sobotnim zwycię­
stwie gospodarzy, w niedzielę 
oglądaliśmy nie ten sam zes­
pól Skibiak, który poprzedni 
mecz zagrał na przyzwoitym 
poziomie, w drugim był tylko 
statystą. Niewiele dobrego 
można powiedzieć także o Fo- 
rysiaku, który zagubił swoją 
skuteczność, a także popełniał 
błędy nie spotykane u niego 
wcześniej. Jeżeli do tego do­
dać, że wspomniani zawodni­
cy spełniają w zespole rolę 
rozgrywających, wtedy wodać, 
że druga linia nie stanowi bez 
pośredniego zagrożenia dla 
bramki przeciwnika.

Dało się' to zauważyć szcze­
gólnie we wczorajszym pojedyn 
ku, w którym niewiele brako­
wało, by Posnania zeszła z boi 
ska pokonana. Pomogło jej 
tylko niezdyscyplinowanie za- 
wodników z Głogowa, którzy 
w sumie otrzymali osiem mi­
nut karnych i przez ten czas 
musieK grać w osłabieniu.

Najwięcej punktów zdobyli dla
Posnanii: Forysiak 7 i 2 
brego Stolarek 4 i 5.

W nie najlepszych 
jach przystępował do

Dla Chro

nastro-
sobotnie

• i 2, Karpiński 0 i 1;
goni: Gwóźdź 8 i 8, Ko 
Mazurek 2 i 2, Nowacl/i < 
gtieJ 1 i 1. Twardawa 0

a Po- 
3 i 6,

2 i 1, Gry-

go meczu zespół AZS, który 
gościł Spartę z Kartowic. Aka­
demicy przystąpili do tegoro- 
ernych rozgrywek osłabieni 
brakiem dwóch zawodników, 
a na 'domiar złego nie mógł 
wystąpić filar zespołu, bram­
karz Pągowski. Sparta, choć 
nie reprezentowała najwyższej 
formy wygrała, pierwszy po­
jedynek, gdyż była drużyną 
grającą poorawniej.

Mecz rewanżowy był bardzo 
denerwujący. Choć poznania­
cy w drugiej połowie prowa­
dzili różnicą sześciu bramek, 
spotkanie zakończyli 7. przewa 
gą zaledwie jednej. W zespo­
le brakuje dyrygenta, który 
pokierowałby .poczynaniami 
kolegó^Y. a także celnie rzucił 
z drugiej linii. Wyróżniający 
się Werle szybko otrzymywał 
opiekuna, przez co był wyłą­

łański 2 i 0. GorącyA • o
2, Wo-

Jarczyk
z gry-

1 i 4), Kąna 1 i 0. Mjch ń ki 1 i 0.
W meczach Posnanii z Chro 

brym spodziewano s:ę, ze

Najwięcej bramek niebyli
dla AZS Jar och 7 i 6, dla
Sparty Dudek 6 i 5. (kar)

Po tej bramce gra nieco się 
uspokoiła. Wprawdzie obie dr u 
żyny dążyłv do zmiany rezul­
tatu lecz ani Lech nie atako­
wał już z taka pasją, ani też

Trener Szombierek HUBERT

Szombierki angażowały
wszystkich sił w akcje ofen­
sywne, i sprawiedliwy wynik 
remisowy utrzymał się do koń 
ca spotkania.

Po meczu powiedzdeli; trener Le 
cha — JERZY KOPA — zaskocze­
niem dla mnie była postawa za­

KOSTKA: W drugiej części meczu 
mieliśmy grać podobnie jak przed 
przerwą. Lech jednak rzucił się do 
przodu spychając mój zespół do 
głębokiej defensywy, Szombierki 
przechodzą obecnie pewien kryzys 
formy. Nie grańiy tak skutecznie 
jak w meczach, które odbyły się 
w sierpniu. Oba zespoły mogły dzi 
siejszy pojedynek wygrać, a osiąg­
nięty remis uważam za sprawie­
dliwy.

WIESŁAW .ŁUCZAK

Startuje szermierczy Puchar Polski
Od dłuższego czasu działacze 

szermierki postulowali wprowa­
dzenie w tej dyscyplinie rozgry 
wek drużynowych na szczeblu 
centralnym. Jak dotychczas odby 
wały się jedynie drużynowe mi­
strzostwa Polski, przeprowadzane 
w formie jednodniowego turnie­
ju. W tym roku Polski Związek 
Szermierczy postanowił wprowa­
dzić rozgrywki o klubowy Puchar 
Polski.

W każdej z czterech broni ry­
walizować będzie ze sobą 9 naj 
lepszych polskich zespołów., wy­
typowanych na podstawie wyni­
ków drużynowych mistrzostw Pol 
ski. Z okręgu wielkopolskiego 
w imprezie tej wystartują flo­
reciści Warty Poznań i szabliści 
Zagłębia Konin. Przeciwnikami 
warciarzy będą: AZS Warszawa, 
AZS Gdańsk, Budowlani Toruń,

Cracovia, Legia Warszawa. GKS 
Katowice, Marymont Warszawa i 
Kolejarz Wrocław. Z zawodnika-
mi Zagłębia rywalizować 
miast będą: Start Opole. 
Warszawa. GKS Katowice

nato- 
Legia 
Kole­

jarz Wrocław, AZS Warszawa. Zn 
głębie Sosnowiec, Marymont War 
szawa i KKS Kraków.

Puchar 
zostanie 
meczów

Polski przeprowadzony 
w formie czterech trój- 
na których zespoły wa’

czyć będą systemem każdy z ks? 
dym. Terminy noszczególnych 
trójmeczów są następujące: 1. X.
5. XI, 19. XI i 3 XII.
szej rundzie 
walczyć będą

szabliści
W nierw- 

Zagłębta

Piłka nożna
1 LIGA

GKS Katowice — Wisła
Pogoń — Ruch 
Arka — Legia
Lech — Szombierki 
Zagłębie — Widzew 
ŁKS — Stal 
Polonia — Odra 
Gwardia — Śląsk
1. Widzew
2. Legia
3. Ruch
4. Szombierki
5. Odra
6. Wisła
7. Stal
8. ŁKS
9. Arka .

10. Śląsk
11. Zagłębie
12. Katowice
13. Lech
14. Gwardia
15. Pogoń
16. Polonia

9
9
9
9
9
9

16: 2
13: 5

1:1
2:0
0:3
0:0

montern Warszawa i 1 
ków, a floreciści War 
dżają do Krakowa, erlz 
walami będą Cracovia 
Warszawa, (wił)

Koninie z Mary
KKS Kra- 
rty wyjeż-

Legia

12:
11:
10:
10:
9:

6

8
8
9

9: 9
9: 9
9: 9

n LIGA 
GRUPA I 

Zabłębie Wałbrzych —

7:11 
6:10 
6:12 
5:11 
3:15

14—11 
19—13 
15— 8 
13— 6 
12—11

9— 8 
10—10
6— 6 
7—10 
7—14 

10—13
8—16

4—15

ROW Rybnik — Gwardia 
Stoczniowiec — Zawisza 
Moto-Jelcz — Piast 
Małapanew — Lechia 
Olimpia — Stilon
Gopłania — Górnik
Zagłębię Lubin —

1. Bałtyk
2. Zagłębie Wałb.
3. Lechia
4. Małapanew
5. Moto-Jelcz
6. ROM' Rybnik
7, Górnik
8. Zawisza
9. Gwardia

10. Zagłębie Lubin
11. Olimpia
12. Stoczniowiec
13. Stilon
14. Co niania
15. Piast
16. Warta

Warta

Bałtyk
8 12: 4

8 11:5
8 ,10: 6
8'10: 6
8 
8
8 
8
8 
8
8 
8
8 
8
8 
8

10: 6 
9; 7
9: 7 
9: 7.
9: 7

6:10 
5:11
5:11

4:12

4:2
4:0

1:0
0:2

11— 3

11-
9-
6-

13— 7
11— 5
12— 7 
9—10 
8— 6 
6—11 
5—13 
7—10 
6—13

GRUPA n
Star — Radomiak 
Stal — Motor 
Avia — Górnik 
Resovia — Wisłoka 
Cracovia — GKS Tychy 
Polonia — Ursus 
Raków — Siarka

2:1
0:0
0:0

0:4

W rozegranym na Golęcinie 
meczu o mistrzostwo II ligi 
piłkarze Olimpii zremisowali 
ze Stilonem Gorzów 1:1 (0:0). 
Bramkę dla gości zdobył w 56 
min. Karolak, a wyrównał w
60 min. Nowak.
Grzesiuk z Suwałk.
700. Żółtą kartkę

Sędziował 
Widzów 

otrzymał
Stypułkowskix (Stilon). Zespoły
wystąpiły
składach:
Olimpia:

w ' następujących

Król. Pluskota. Ruta.
Gołaszewski.
(od min.
(od 80 min.

Stilon: 
Wierzbicki,

Bzdega. Konewka,

Wielgus, 
Kołata). 1

Nowak, 
Białasik

Melerowicz
Kąkol). Łukasik. 
Bartosz, Kruszczak, 
Prusinowski. Osta-

piuk. Stypułkowski. Dudek (od 
63 min. Komisarek). Cyranek. 
Babij, Stępiński. Karolak.

Piłkarze Olimpii nie wyko-
rzystali szansy zdobycia

Golęcinie
żadnych emocji. Wprawdzie 
gwardziści atakowali, lecz czy 
nili to tak nieporadnie, że ćo 
brze przygotowani kondyęyj. 
nie i szybkościowo zawodnicy 
Stilonu, w zarodku likwido. 
wali wszelkie groźniejsze ak. 
cje. Gorzowianie zaś grali ase 
kurancko i też nie potrafili 
zagrozić bramce Bzdęgi.

Gra ożywiła się. nieco p0 
uzyskaniu przez gości prowa. 
dzenia. Karolak popisał się Sj] 
nym strzałem, ale bramkarz 
Olimpii odbił piłkę. Żaden z 
poznańskich obrońców nie zdo 
lał jej jednak wyekspediować 
w pole, ponownie przy piłce 
znalazł się Karolak i strzelił 
celnie do siatki. W cztery mi 
nuty później gwardziści wy-

dwóch punktów. Na własnym 
boisku zaledwie zremisowali 
z beniaminkiem II ligi, a re­
zultat ten z pewnością bar­
dziej satysfakcjonuje gorzo­
wian niż gospodarzy.

Pierwsza połowa tego spot­
kania nie dostarczyła prawie

równali 
waka w 
kowym.

Przez 
meczu 
jednak ;

dzięki strzałowi No- 
zamieszaniu podbram

ostatnie pół godziny
Olimpia przeważała, 

jej zawodnicy grali za
wolno i nieskutecznie, dzięki
czemu goście utrzymali rezul
tat remisowy, (wił)

Rajd po Ameryce Płd. zakończony

Polska załoga na drugim miejscu
Rajd samochodowy po bezdro­

żach Ameryki Południowej dobiegł 
końca. W niedzielę kierowcy po- 
konali ostatni odcinek trasy z Ba­
bia Blanca do Magdaleny długo­
ści 1630 km. Fierwsi linię mety 
przejechali Makinen (Finlandia) — 
Tcdt (Francja) uzyskując’ czas 
6:18.30.

Według nieoficjalnych danych 
zwycięstwo w rajdzie odniosła za­
łoga Cowan — Maikin (W. Bryta­
nia) przed Polakami Sobiesławem 
Zasadą i Andrzejem Zembrzuskim, 
Fo-wkesem (W. Brytania) i Kaise- 
rem (RFN), Makinenem (Finlan­
dia) i Todiem (Francja) — wszy 
scy na „Mercedesach”. (PAP)

Bokserzy Sokoła rozgromili ^oto Jelcz
W kolejnvm pojedynku o mi 

strzostwo II ligi na ringu w 
Pile miejscowy Sokół pokonał 
Moto Jelcz Oława 15:5. Było 
to bardzo ciekawe i stojące 
na dobrym poziomie spotka­
nie. Większość walk bvła za­
cięta i wyrównana. Najcie­
kawsze pojedynki stoczyli w 
tym meczu Galanty, Gronkow 
ski i Kru.pa.

Na wyróżnienie zasługuje 
zwłaszcza młody Gronkowski, 
który walczył z rutynowanym, 
doświadczonym R. Piotrow­
skim. Wykazał dużą odporność 
psychiczną i rozwagę w dyspo 
nowaniu siłami. Dwie ostatnie

walki toczyły się wyraźnie 
pod dyktando bokserów Soko 
ła, którzy zmusili swoich prze 
ciwników do opuszczenia rin­
gu przed czasem.

Wyniki
miejscu 
kowski 
Senio 
Krupa

i walk (na pierwszym 
zawodnicy Sokoła): Gron
pokonał Piotrowskiego, 

zwyciężył Kujawskiego, 
zremisował z Menelem,

Szczęśniak wygrał z Piotrowskim, 
Sztaba zdobył punkty walkowe­
rem, Galanty zwyciężył Filipiaka, 
Rosołek przegrał z Kłosem, Dw- 
wicz stracił punkty na rzecz Woź 
niaka, Selke pokonał Tatara w II 
rundzie przez przewagę, Osiński 
wygrał przez przewagę w I run­
dzie z Karskim, (wis)

Wygrana Posnanii w PP
W rozegranym wczoraj awan 

sem meczu o Puchar Polski, 
rugbyści pierwszoligowej Po­
snanii pokonali drugoligowy 
zespół Budowlanych Olsztyn 
30:4 (16:0), Spotkanie miało 
jednestronny przebieg, a stro-

ną dyktującą warunki gry by­
li poznaniacy.

Punkty dla zwycięskiego 
zdobyli; Baraniecki, Hebda, K 
Łapajczyk. Matuszak, Wojtkowiak, 
Zaorski, Żurek — po 4 i Pięk- 
niewski — 2, Dla pokonanych A. 
Dziubak — 4. (kar)

12. Zagłębię
13. Boruta
14. Lech

Piłka ręczna
5: 9
3:11

Stella — Górnik 
Warta — Lech
1. Lech
2. 
X

I LIGA
Grunwald — Pogoń

MĘŻCZYZN
Zabrze 

24:22 
28:27Anilana — Korona

Concordia — Błękitni 1:1
KLASA MIĘDZYWOJEWÓDZKA

GRUPA VII
i 26:20
i 24:28

Obra — Sparta 5:1 Stal — Spójnia 31:27 i 26:22
Pogoń II — Celuloza 0:0 Gwardia — Pogoń Szcz. 22:19 i 23:19
Stal Stocznia — Lech II 4:0 Śląsk — Hutnik 30:23 i 29:29
Zastał — Mieszko 3:1 1. Śląsk 4 7:1 101—86
Stoczniowiec — Świt 2:1 2. Hutnik 4 5:3 98—98
Grunwald — Arkonia 0:1 3. Pogoń Szcz. 4 4:4 88—78
Flota — Polonia 1:1 4. Korona 4 4:4 88—83
1. Stal Stocznia 7 12: 2 - 3 5. Grunwald 4 4:4 94—94
2. Zastał 7 11: 3 - 7 6. Gwardia 4 4:4 92—94
3. Celuloza 7 9: 5 7-— 3 7. Anilana 4 4:4 \93—99
1. Mieszko 7 8: 6 9-— 7 8. Stal . 4 4:4 92—99
5. Stoczniowiec K 7: 3 11 — 6 9. Spójnia 4 2:6 93—98
6. Flota 7 7: 7 7-- 7 10. Pogoń Zabrze 4 2:6 73—83

6:
6:

II LIGA MĘŻCZYZN 
GRUPA A

7. Arkonia
8. Pogoń
9. Świt

le.
11. 
n.
13
14.

Polonia Piła
Lech II
Sparta
Obra
Grunwald

GRUPA

7
7
6

VHI

6
8

6: 8
6: 8
6: 8
5: 9 
4:10 
1:11

14—
7—
6—

7
8
9

8—12
4— 8
5—12 
7—19 
4—10

Ostroyia — 
Wybrzeże

Posnania Chrobry 
AZS P-a — Sparta 
AZS 'Gorzów —

AZS Wrocław
Grunwald — Polonia

28:30
22:16 
16:20

23:22 
19:19
23:21

16:20 25:22

6.
7.
8.
9.

10.

AZS WSWF 
LKS Rogowo 
Pocztowiec 
Start 
Warta 
Siemianowiczanka 
Stella 
Sparta 
Górnik

3

3
3
3

5:3
3:1
3:1
3:3
2:4
2:4

6—5

Zagłębie — Piotrkovia
Start — Lechia
Wisła — Lech
Żyrardowianka — Boruta
Ostrovia — Stal
Pogoń — Mńókniarz Łódź

lVłókniarz Pabianice _  
Włókniarz

1. Wisła
2. Ostrovia
3. Włókniarz
4. Lechia
5. Start
6. Stal
7. Pogoń
8. Włókniarz
9. Włókniarz

Pab.

Łódź 
Kał.

io. Zyrardowianka
11. Piotrcovia

Kalisz

9:
8:
8:

7

4

5
6
6

7
6:8

6- 8
6:8

6: 8

0:1
1:0
2:1

: 2:1
7— 3

11— 5
10— 8

7— 3 
14—13 ।

7— 6

9—8
9—10 
7—8

1. (AZS Wrocław
2.
3.
4.
5.

iparta 
Wybrzeże
Tosnanią 
łstroyia

mecz 
4
4

4

przełożony
6:2
5:3

6. AZS Gorzów
7. 'Polonia
8. Chrobry
9. AZS P-ń

10. Grunwald

Hokej na trawie

5:3
4:4

2

2:6
2:6
1:3

92—70
87—80

100—95
84—80
92—90
86—82
45—13
79—89
67—92
41—46

Start 
LKS

LKS

— AZS WSWF
Rogowo —

Siemianowiczanka
Rogowo — Górnik

2:1
1:0

I LTGA 
Sta! Gorzów — Polonia 
Włókniarz — Unia 
Falubaz — Wybrzeże 
ROW Rybnik — Śląsk 
Kolejarz — Stal Gorzów 
Śląsk — Stal Gorzów
Falubaz Włókniarz
Stal Toruń — Kolejarz 

przełożony na 27.
1. Stal Gorzów
2. Włókniarz
3. Wybrzeże
4. ROW Rybnik
5. Falubaz
6. Unia
7. Polonia
8. Stal Toruń
9. Kolejarz

10. Śląsk

17
17
16

17
16
16
15
16
17

30: 4 
22:12 
19:13 
18:16 
17:17 
16:16 
16:16 
10:20

8:24

9. t*

+1.8 
-15 
+ ‘ 
+ » 
+175 
+ «

Błękitni 
Sokół — 
Wisła — 
1. Carbo 

Sokół
3.
4.

n LIGA 
GRUPA I 

— MZKS Knurów 
Moto Jelcz 
Carbo

MZKS Knurór 
Błękitni 
Wisła 
M oto-Jelcz6.


